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Kraków 5 sierpnia.
W  liczbie różnych spraw i interpelacyj, 

któremi się w ostatnich czasach trudnił par­
lament angielski, była także kwestya wy­
wołana zawieszeniem parlamentu Jońskiego. 
Minister kolonii p. Labouchere, odpowiedział, 
że powodem do tego kroku ze strony ko­
misarza rz^du królowej względem parlamen­
tu Jońskiego była petycya żądająca przy­
puszczenia deputowanego wysp Jońskich do 
Izby niższej angielskiej. Petycya ta nie mia­
ła  nic w sobie samej nielegalnego, ale po­
ruszyła ona patryotyzm Zgromadzenia do 
tego stopnia, że wszystkie stronnictwa połą­
czyły  się w manifestacyi, w której nie szło  
już o autonomię kraju i parlamentu pod pro­
tektoratem Anglii, coby było słusznem i w gra­
nicach konstytucyi wyspom tym nadanej, ale 
w manifestacyi gwałtownej o połączenie wysp 
Jońskich z Grecy^, na co znów Anglia po­
zwolić nie mogła. Dziennik grecki Nadzie­
ja  przyniósł sprawozdanie z tego posiedze­
nia in extenso, z którego przekonać się mo­
żna jak namiętnie objawiło się w tych roz­
prawach uczucie narodowe mieszkańców tych 
w ysp, które pociągnęło za sobt| wszelkie 
odcienia polityczne, i tak zwane stronnictwo 
„piekielne44 czyli umiarkowane, i stronnictwo 
patryotyczne czyli radykalne. Z reszty tak 
pierwsze jak i drugie jest za połączeniem wysp 
Jońskich z Grecyćj. ,  z  t$ różnicą, że pierwsze 
uważa to połączenie za konieczne i nieochybne 
przeznaczenie tych wysp, ale sądzi że chwi­
la do tego jeszcze nie nadeszła; drugie zaś 
popularne żąda tego połączenia natychmiast 
i nie waha się żądań swych rządowi an­
gielskiemu wypowiedzieć. Tym razem pan 
Lombardo dobitniej niż kiedy wyrzekł: „czy 
nie jesteśmy Grekami moi panowie!44 i wy­
krzyknikiem tym porwał tak dalece umysły 
w Izbie, iż ściskano i całowano się woła­
jąc: „niech żyje Grecya!44 a prezydent Izby 
pan Flamburiaris, należący do stronnictwa 
„piekielnego44 odznaczał się nawet w tych 
patryotycznych uściskach.

Że mieszkańcy wysp Jońskich są Greka­
mi i chcą być niemi, że życzą sobie połą­
czenia z Grecyą, do której wiąże ich trzy­
dziesto wiekowa trądycya, nic naturalniej­
szego. Ale z drugiej strony dziwić się tak­
że nie można, że komisarz angielski nie 
mógł być obojętnym na tę deraonstracyę. 
Pociągnie ona za sobą bezwątpienia roz­
wiązanie parlamentu na czas nieograniczony. 
A le to nie rozwiąże kwestyi. Times radzi 
po prostu znieść konstytucyę noszącą imie

lorda Seeton, a która nadawała dotąd w y­
spom Jońskim fikcyę niepodległości i wol­
ności. W  rzeczy samej Anglia ma tylko 
dwie drogi, albo szczerze i otwarcie zosta­
wić autonomię wyspom Jońskim zastrzega­
jąc sobie władzę wojskowy jakiej wymaga­
ją jej interesa na morzu Śródziemnem; lub 
też znieść parlament i uważać wyspy te ja­
ko kraj podbity. Pierwsza droga jest nie­
zawodnie trudniejsza, ale byłaby godną An­
glii, która w teoryi występuje zawsze za 
zasadą narodowości. T ‘Lecz idzie tu nie o 
obce kraje, ale o jej własne posiadłości, a 
wiemy że Anglia posiada dwie miary nawet 
co do sprawiedliwości. Druga jest prostsza 
i łatwiejsza lubo gotuje ona powstania i in­
trygi , które mogą się dać Anglii we znaki.

W  każdym atoli razie owa pseudo-wol- 
ność i niepodległość jakiej dziś używają 
Jończycy, nie zgadza się z potęgą W . Bry­
tanii, i wypada jej koniecznie zmienić swo­
je dotychczasowe postępowanie. Lecz dzien­
nik Nadzieja  łudzi się, jeżeli mówi na se- 
ryo, że Anglia odstąpić winna wysp Joń­
skich Grecyi, aby sobie wpływ na wscho­
dzie zapewnić, że byłby to czyn wielki i 
wspaniałomyślny. Bezwątpienia, że czyn 
ten byłby takim ale polityka angielska, ani 
żadna inna nie ubiega się o takie czyny. 
Dość rzucić okiem na wyspę Korfu, aby 
być przekonanym, że Anglia opuścić nie mo­
że tak ważnego stanowiska. Kto zaś wi­
dział owe arsenały i warownie na tej cza­
rującej wyspie, ten wie nadto, że wyspy tej 
nie wydrą Anglii Jończycy ani cała Gre­
cya, że na nic się nie zdadzą uściski „pie­
kielnych44 deputowanych z „radykalnemi44, 
że ustąpienia takowego od Anglii zaledwie 
żądaćby mogła Europa i to po długiej woj­
nie, w którejby Anglia zwyciężoną była. Na 
to wszystko dzisiaj się nie zanosi, pomimo 
buntu sypajów i wojny chińskiej, pomimo 
wszelkich przeciwności na jakie Anglię po­
siadłości jej i kolonie narażają; owszem Kor­
fu ma być, jak donosi Pays, silniej jeszcze 
ufortyfikowanem.

gjLoregpondeiicya Uztaii
5E n a d  S o ł y  31 lbca.

Jeżeli nie wiele * naszych okolic zwykle dochodzi 
nowin do Czasu, za to nowina, którą dziś donosimy, 
za wiele innych wystarczy, opowiadając ogólne uczu­
cia, którym uległa cala ludn ść nadwiślańska od Ska­
winy do Oświęcima, od Przytkowic do Kent.

Z niewyatawionem uniesieniem radości wita i uga- 
szcza nssze ducho*ieństwo i nasz lud nejprzew. Pa­
sterza, księdza biskupa Pukalskiego, który wizytuje 
kościoły w dekanatach skawińskim, wadowickim i <-

przywiązanie do kościoła i posłuszeństwo dla władzy. 
Łącząc tak ie n ezwykłą ludzkość i uprzejmość w obej­
ściu z powagą swego wysokiego stanow iska, wszyst­
kich serca zniewala do szczerej przychylności dla swćj 
osoby, zyskuje wiele dusz dla B oga, tronowi wiernych 
poddanych i w kościołach jego poświeconych ręką, 
w parafiach jego zbudowanych, uświęconych , oświe­
conych trudem i pracą, i w sercach w końcu jego 
zdobytych ojcowską dobrocią buduje sobie wieczno­
trwałe pomniki.

Długo pobyt Jego Blskupiśj Mości w pośrodku n&s 
pozostanie najmilszą dla nas pamiątką, i przynosić 
będzie obfity owoc. My zaś żegnając pasterza naszego 
nie możemy innych rzec słów na pożegnanie, jeno 
modląc się do Boga zawołać: Boże zachowaj nam go 
jak najdłużćj. ___________

P a r y *  1 sierpnia.
Morning Post przypisuje jeszcze raz bunty indyj­

skie wpływowi Rosyi. Utrzymuje że Rosya użyła w tym 
interesie Greków handlujących w Indyach. Anglicy, któ­
rzy knają łndye, są niemal zdania Posła i popierają 
swój domysł agitacyą, jaka równocześnie okarała s ę  
na wyspach jońskich. Nie do mnie należy wyrokować, 
czy w podobnćm tłumaczeniu rzeczy jest coś prawdy, 
czy raczej nietrzebaby oskarżać o rokosz Birmanów i 
jenerała Girodon, ich ministra a Francuza, który był 
ostatniej zimy w Paryżu. To tyiko mogą powiedzieć, 
że bankierzy greccy przychodzą do siły nietylko w Eu­
ropie, lecz w Azyi, że znaczą nie mało w Londynie,

świecimskim. O oświęcimskim dekanacie, gdzie się te­
raz właśnie wizytacya kanoniczna odbywa, śmiało po­
wiedzieć mogą jako świadek naoczny, że objazd JW . 
biskupa tarnowskiego Wywołał rządzi dotąd w podo­
bnych razach zapał jak najuroczystszego przyjęcia, 
który nie z innego niezawodnie wypływa źródła, jak 
tylko z głębokićj wiary tutejszego ludu, widzącego 
w swym biskupie następcą Apostołów, | przywiąza­
niem do matki swej ukochanej, do kościoła, którego 
siinym filarem uznają swego arcypasterza.

Wiele paraflj.daw no nie widziały u siebie biskupa, 
a przecież wszędzie prawie jednako wysilano się w o- 
karaniu najżywszej radości i wdzięczności za pamięć 
ojcowską księdza biskupa o owieczki dyecezyi, tak 
tam gdzie dawno nie było wizyty biskupiej, jako też 
i tam , gdzie przed ośmnastu laty oglądano poprze­
dniego arcypasterza. Nie brak w żndnćj parafii bram 
tryumfalnych, pocstów konnych z włościan złożonych, 
wprowadzających wjeżdżającego i odprowadzających 
odjeżdżającego dostojnego gościa, umajeń po drogach 
i ulicach ltd. Huk strzałów moździerzowych brzmi po 
całych dniach nieustannie po okolicy, odkąd Jego Bi­
skupia M j s ć  wjechał w granicą naszego dekanatu, a 
lud święci dnie jego pobytu w parafii jak  święta uro­
czyste. Kościoły nadew8zv8tko odznaczające się z da­
wna czystością i schludnością, przybrane w najbogat­
sze swe ozdoby, zaledwie, pomieścić są w stanie, wier­
nych tłumnie zewsząd spieszących po błogosławieństwu 
pasterskie.

Lud wiejski i miejski obwodu wadowickiego od Wi­
sły aż do szczytów gór naszych, ju ż  od dawna wi- j e znsczą wiele w Marsylii i że panowaliby w Stam- 
docznie wyprzedza lud innych obwodów Galicyi, wiek-1 bule, gdyby Porta pozwoliła im założyć b-nk turecki, 
sz* pobożnością, ściślejszą trzeźwością i lepszą ogładą ^ a  trzechletnim nieurodzaju we Francyi i Anglii, ban-
obyczajów. Osobliwie celuje on przychylnością do swe- 
gn duchowieństwa, które ma wzorowe, a pomiędzy 
członkami które liczy wiele pochodzących urodzeniem 
» pośrodka siebie kapłanów. Właśnie JW . ksiądz bi­
skup nim wstąpił na stolicę biskupią, był w takich 
dwóch parafiach proboszczem, gdzie miał sposobność 
poznać dobrze i ocenić lud Nadwiśla i gór tutejszego 
obwodu, a zkąd najwięcej synów uczciwych włościan 
i mieszczan obierają zobie za zawód stan duchowny, 
i sam mu przyznaje wzwyż wspomniane przymioty.

N.e sam jednak lud przyjmuje z winną czcią i ser­
deczną przychylnością swego srcypasterza, urzędnicy 
tak ie  i szlachta nie dają się wyprzedzić w okazaniu 
swćj czołobitności i szczerego przywiązania ku księciu 
kościoła. Urzędnicy cesarscy wszędzie sw ą bytnością 
uświetniają orszak towarzyszący m u, i przyczyniają 
się energiczne do okazałości w przyjęciach i do utrzy­
mania porządku, szlachta zaś nasza, pomna pobożno­
ści swych ojców, modli się z ludem po kościołach, 
zaprasza w ściany swych dworów dostojnego gościa i 
podejmuje go z starodawną serdecznością.

Nie dziw, że wszystkich serca tak sobie umie po­
zyskać najprzew. pasterz biskup z proboszcza, zna 
potrzeby owieczek i umie takowe zaspokoić. Bóg mu 
sił młodocianych udsiela, on też niezmordowanie pra­
cuje, bierzmuje, poświęca kościoły i kaplice, słucha 
kazań i katechizacyi, miewanych przez plebanów po 
kościołach w czasie kanonicznćj wizyty, ssm się o wszy­
stkie potrzeby parafii dowiaduje i wszelkim zaradza 
brakom. Osobliwie pociąga on serca dziatek ku sobie, 
osobiście obdarowywa dziatki, celujące przy katechiza 
cyach trafnemi odpowiedziami. W każdej parafii prze 
mawiając z osobna po mszy sw . do zgromadzonego 
ludu, zwraca pełne namaszczenia i rzewności słowa 
do młodych pokoleń, zale ając miłość dla rodziców,

kieny greccy zarobili ogromne sumy. Teraz tracą tro­
chę. Londyński bankier Justiniani zrobił upadłość na 
iółt<ra miliona. Wielka liczba oficerów angielskich prze- 
e id ia  przez Paryż, udając się do Indyj. Rząd angiel­
ski myśli posłać część wojska do Indyj nie drogą mi­
litarną przez przylądek Dobrej Nadziei, lecz drogą wo- 
jażerską, przez Egipt. Francya dokończyła zawojowa­
nia Algeryi. Anglia widzi się zmuszoną zawojowanie 
Indyj po raz drugi rozpocząć.

Monitor nic dotąd nie powiedział o wyborach moł­
dawskich i żadne źródło nie potwierdza wiadomości o 
mniemanej protestacyi Francyi przeciw neczonym wy­
borom. Francya poprzestanie na nieuznaniu wyborów. 
Toż samo zrobią Prusy, Rosya i Piemont. Jeszcze 
raz powtarzam: Francya przestała przywiązywać wagę 
do tego, ćo się dzieje w Rumunii. Sprawa rumuńska 
z drogi popularnćj przechodd na drogą dyplomatyczną. 
Kongres wszystkie kwestye rozstrzygnie. Lord Redcl ffe 
spodziewany jest w Paryżu w przejeździć do Anglii, 
do którćj jedtie na urlop. Cesarz może się z nim spo­
tkać w Osborne. Przebąkiwają o odwołaniu lorda. Był­
by to krok tak ważny, że trudno weń w tej chwili u- 
wierzyc.

Mianowanie Dr. Kern szwajcarskim ambasadorem 
w Paryżu, zapewnie się ziści. Cesarz pragnie go mieć 
przy sobie, rząd szwajcarski ofiarował mu już amba­
sadę; Doktor Kern namyśla się, i pewnie się namyśli. 
Pułkownik Barman niepodobał Bię rządowi cesarskiemu 
przez swe towarzyskie stosunki i przez swe sztywne 
postępowanie.

Konferencya hiszpańsko-meksykańska odbędzie się 
w Paryżu pod medyacyą Francyi i Anglii. Anglia po­
wierzy ten interes lordowi Howden, który codzień jest 
spodziewany. Ze strony Meksyku będzie p. Lafragua, 
a ze strony Hiszpanii książę Rivas. Obrady mają się

c b ę ś ć  m m c K O - M n s r o m
TYGODNIK WARSZAWSKI.

X X X .
Akademia medyczno-chirurgiczna w W arszawie —  Nagro­

bek Bolesława -  Królowie polscy —  J . Gregoro- 
wicz i Gazeta rolnicza —  Balon —  S ta ttle r—  Con- 
t i —  Żniwa i Kartofle.

Jedną z najżywotniejszych i najbardziej zajmujących 
w obecnym czasie kwestyj, j e s t  otwarcie, czyli inowiąc 
wyraźniej, założenie Akademii medyczno - chirurgicznej 
w Warszawie, z tytułem Cesarsko K rólew skiej. Kto tyl­
ko patrzał na cały bieg ok. liczności, po[ rzedrająeych 
przyprowadzenie tego pożądanego zairiaru do skutku, 
kto slysrał tyle kroć razy to bliskie zapowiadanie o- 
tw arda Akademii, to znowu odłożenie tego prejettu na 
przyszłość i odebranie zupełnćj nadziei, aby takowy 
mógł przyjść kiedykolwiek do skutku, to nakoniec wie­
ści o tytule jaki ma być nadany tćj instytucyi, tyle po- 
śądanćj od wszystkich bez wyjątku mieszkańców kraju, 
jak np. fakultetu medycznego, szkoły lekarskiej itp. ten 
z  radością powittł postanowienie cesarskie o jej z&ło* 
żeniu, i organizatyę, którą przez trzy dni ciągle za­
pełnione były wszystkie pisma warszawskie.

Założenie tćj Akademii n*jglówńśj zawdzięczać na­

leży samemu dzisiejszemu Cesarzowi, który paragra­
fem 2gim ustawy o niej, bierze ją  prd szczególną o- 
piekę swoją i mianuje C tsersio  Królewską. Co się ty­
czy ustawy czyli organizacyi, ta jest nadzwyczaj pra­
ktyczną a konfereneye, które stanowi Prezydent Aka­
demii i profesorowie, reprezentują w nićj wszystko i 
można powiedsieś, że stanowią niejako całą rękojmię 
jćj pomyślności i bytu. Nie d>jw przeto, ie  przy tek 
rozległych attrybucyach, jakie tej korporacyi nadane zo­
stały, wszystkich oczy są zwrocone n i wybór Preay* 
deita. Kto zas nim będzie, a nawet przypuszczalnie, 
jeszcze niewiadomo, chociaż rzecz ta wkrótce rozstrzy­
gniętą być musi, skoro otwarcie Akrdemu ma jeszcze 
w r. b. nastąpić. Nie podaję wam tu szczegółów 
takich, jak  np. rodząju w y k ła d o w y c h  nauk, etatu, itp., 
bo wszystkie one odpowiadają w zupełności nazwie ta- 
kiej instytucyi jak Akademia, zwłaszcza, ze zapesne 
Czas całą jćj ustawę powtórzył, i obeznał z te mi cie- 
kawemi szczegółami czytelń ków swoich, dotykam tyl­
ko tu rzeczy powierzchown ej, jako godnej, aby zajęła 
Pierwsze mirjsce w sprawozdaniu dzisiąjszem i kaidćm.

Oprócz korzyści indywidualnych, jakie odnosić będą 
ci wszyscy, którzy się w nićj wykształcą, nie mały tak­
że wywrze ona wpływ na ogólną naukow ość, a błą­
kające się dziś po różnych pismach czasowych rozpra­
wy i kwestye medyczne, częstokroć nawet nienbliżając 
nikomu z ujmą dla nauki podawane, znajdą pomie­
szczenie stałe w tym przybytku nauk, a wychodząc na 
św iat, wyjdą z wszelką (!} rękojmią pewności i prawdy,

oświecając chciwy wiadomości ogół. Jeżeli więc mamy 
szczerze wyznać, to wybór Prezydenta we Francyi, nie 
tyle świat obchodził, i|e nas tu  obchodzi wybór Pre­
zydenta tej ze Akademii. Mała to tylko próka, jak  wiel­
ką wagę przywiązują wszyscy do trgo dobrodziejstwa, 
które po długiem oczekiwaniu ząjaśniało wreszcie i dla 
nas. Najludniejszym jak  zwykle był pierwszy krok do 
dal^j — ni8’ * ^  t0 n#8t!lP!*0’ da Bóg, pójdzie i

Aby odrasu z rzeczy poważnych nie przejść do wie­
trznych jak np. balon, w który się obecnie bawi War­
szaw a, w chwilach poświęconych rozrywce, prterzmj- 
mY sicze karty Biblioteki W arszaw skiij, nie dla mąj 
saraćj, bo tę zawsze z współczuciem witamy > n * ' 
mamy je j nic do zarzucenia, ale dla jednego * J®J * 
tvkulow, zamieszczonych w Zeszycie IV z r. b. a s 
gólnićj na stronnicy 18, gdzie jest rozprawa 
grobku Bolesława Chrobreg *. P. Biclowski tedy zna­
mienity historyk, znany powszechnie z 8U“  »° u '
życia źródeł, napisał w owym zeszycie rozp ę o na­
grobku tegoż Bolesława, w którćj w szy tko  to wy- 
czerpnął, co tylko daje się z książek wycie pnąc. Szcze­
gólniej uderza tu uw aga, ie  autorem tego nagrobku 
mógł być benedyktyn, a to dla tego, ze napis brzmi: 
„Chabri tu es dictus, sis in revum >enedtctus.* Tym 
sposobem, pomysł ten na to naprowadza, i e  nagrobek 
pisać mógł Aron B e n e d y k ty n , ssoro tenże podług Dłu­
gosza, zostawszy Arcybiskupem krakowskim, cały lud 
przy inauguracyi swojćj b en ed yko w a i, czyli błogo-

ttiftW if. -
Zdaje się, ie  już wam donieśliśmy, i i  treść do Al- 

bum Królów polskich, które wy deje litografia p. Pecq 
i współka, pisać będzie Hipolit Skimborowicz. Popra­
wiamy więc to doniesienie, albowiem zaszła zmiana, i 
treścią tą zajmie się p. Juliusz Bartoszewicz, znany 
już dobrze w piśmiennictwie z rozlicznych prac swoich 
historycznych. Co się zaś tyczy rodiaju tego dzieła, 
oraz czasu wychodzenia zeszytów i prenumeraty, ju ż
0 tśm szczegółową udzieliliśmy wam wiadomość. Inne 
wydawnictwa także postępują, będąc albo na prasach 
drukarskich, albo w planie. Do tych ostatnich należy
1 wydawnictwo dziel Mickiewicza. O ile wszakże ten 
plan się powiedzie i ja k , niewierny, chociaż życzymy 
mu pow odzenia.—

Gazeta Rolniesa  wychodząca przy Gazecie Codzien- 
w ćj, a raczej p. Gregorowicz, podniósł w nićj w tych 
dniach kwestyę co do stronności Gazety W arszaw skiej 
objawionem w sprawozdaniu jćj o machinach i narzę­
dziach rolniczych znajdujących się na tegorocznej wy­
stawie przemysłowej. O ile kwestya ta jest w ainą o tyle 
sprawiedliwą i zasługującą na poparcie. Nic tak bowiem 
nie rozwija i nie nadaje popędu każdemu bez wyjątku 
przedsiębiorstwu jak współzawodnictwo; be i  konkuren- 
oyi bowiem, w żadną) gałęzi postąpić nie można. Za­
bijanie więc współzawodnika i to najniesprawiedliwicj, 
a wynoszenie jednćj strony , dla nikogo nie może być 
korzystnem i usuwając z pola działań konkurencyę, kła­
dzie raz na zawsio nieprzebytą wszelkiemu rozwojowi
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rozpocząć w końcu miesiąca. K a in ie  R ivas był ju ż  u 
hr. W alewskiego. Prezentaeya jego  Cesarzowi ma nie 
bawem nastrpić.

N uncyuss Sacconi w y je id ła  d iia  do Rzymu i kto 
wie czy do P a ry ia  powróci. Ani j u i  mnźna myśleć o 
papiezkićm molu proprio. Kardynał Antonelli wzmo­
cni! 8 ę przy w ładzy. A w antura mąjtków francuskich 
z  Neapolitańczykami na  brzegach Torre del Greco by­
ła  m ała, ale jakkolw iek m ała , powiększyła międzyna­
rodowe urazy. Ostatnie dokumenta pokazu je , i e  pot 
nieporozumieniem dyplomatycinćm i pod ruchem kala- 
b ryj .k im  k ry ła  sie inna rachuba, którćj w yrzeka się 
rzed francusk i, ale którćj to w łaśnie wyrzekanie sie, 
zdaje sie dawr.ć tćm większą wage. K s ie ie  M urat, syn 
jego , a  szczególoićj śona ostatniego, maje tw orzyć try  
log n ieznutony. Piemont trzym a środek czysto-nrro­
dow y miedzy dwiema poltykam i i s  takiego stanowi­
sk a  hr. Cavour zręcznie korzysta.

Skończyły się nareszcie negocyacye o m ost kamien­
ny na Renie pod Strasburgiem . W czorajszy Monitor 
ogłosił ugodą zaw artą  w  tym w zględzie miedzy Fran- 
cyą a  Baden. Ugoda nadmienia i e  bedzie utworzona 
międzynarodowa kom isya która m a oznaczyć inne mo­
sty  i przewozy na Renie. D otąd mieszkańcy nadreńscy 
żyli juk  nieprzyjaciele i wzejem nie sie lękali, jakby rok 
1815 nie minął.

K siężna W oroncow k tórą Cesarz odwiedził w  Plom- 
b ć res  ma przybyć do P ary ia . Jes t to piękność i 
silna piękność. Z jeżdża się do P ary ia  wiele Rosyan. 
Jadąc do P a ry ia  drogą strasburską pani Buiiszow  ule­
gła nieszcrąściu z dziećmi i mamką.

W czoraj o 4:ł*j wieczorem Cesarz udał sie do króla 
wirtemberzkiego, który stanął w hotelu Louvre i w ziął 
go z  sobą do S t . - Cloud. Król i jego tow arzysze byli 
we frakach lecz z  gwiazdami na p e rs i. Król wirtem- 
berski dziś P a ry i opuszcza. Cesarz dobrze wygląda, 
f.le posiwiał. Co wam doniesiono o zam achu w  Plom- 
biereu, nie jes t prawdziwem. Nie podobnego nie było. 
Cesr-rz jeździ bez eskoity, m ając tylko koło siebie 
adjutants na koniu. Cała dyplomacya je s t w  komple­
cie. Jest i p. Baroche, je s t i hr. da Persigny, który na 
pogrzeb księcia M oskwy sw ego teścia p rzy jechał K sią­
żę Napoleon wrócił wczorąj wieczorem i udał się za ­
raz d i C esarstw a. Mehmet D iem il Bej byw a co dzień 
w  St.-Cloud. Był ta k ie  hr. Nesselrode, nuneyusz Sac­
coni itd. D wór ży js cicho z  pow odu żałoby po księ­
ciu Canino. Ciało zm arłego księcia będzie powiezione 
do Korsyki po odprawieniu małego nabożeństw a w  P a­
ryżu. Familia cywilna cesarska , do którćj należał ks. 
Canino, będzie chowana w  Korsyce, a  familia cesarska 
w S t -Denis. Zm arły książę pozostaw ił po sobie różno­
rodne w spom nienia, był bowiem uczonym naturaliBtą, 
reput likenhem  rzym skim i człowiekiem namiętnie św ia­
towym. Równie dobrze byt on znany w e W łoszech jak  
nad R enem , na bulwarach pnryakuh i w botanicznym 
egrodzie. W odna puchlina daw no go m ęczyła. Przez 
lat l '? y  książę nie sypiał na łóżku  lecz na krześle i 
p r /y  otw artych oknach.

C es rstw o wyj dą do Osbom e pojutrze z h rrb  ą  de 
Pers goy i z  h '.  W alewskim. Z atrzym ają się trochę 
w Ronne i w IfBwrze. W siądą na parowiec „Reine 
11 item e*  eskortow any przez dw a av iso : „Pelikan* i 
„K or-yka* . Ogromną ciągle wagę pruyw ięząją do tćj 
podró/y.

( e^a z znajduje się w chwili, w której mr że położyć 
Angl i v arenk i. Jeżeli przymierze zachodne ma być i 
może być zerwań*, to kiedyż jeżeli nie te raz?

P rn c s  spiskow ych włoskich odbędzie się w czasie 
nieobecności C esarstw a. O skrrien i m eją ju ż  adw okatów  
mianowanych im z urrędu. K rzesło prokuratorskie zaj­
mie sam prokurator jem relny. Tibaldi w szystk ie sekreta 
sp iskow a wykryje. Proces zaocznych w ytoczy się do­
piero we wrześniu, j*£eli nie w październiku. Emigranci 
p is tą  z Londynu, te  poleya obserw uje ich w ię-ćj niż 
dawnićj i że wielu z nich na prow incję  wyjeżdża. Po- 
s ępow anie rządu angielskiego z Mazzmim, Ledru Roi- 
1 n m, Campanelią itd., będzie zależeć od p ro tesu , który 
się przeciw mm wytoczy w Paryżu.

Domóslem w am , że Cesarz ma powiedzieć m ow ę d. 
14 przy inauguracyi L uw ru. Zapewniają, że w mowie 
tćj Cesarz zn  bi w zm iankę o żyłce opozycyjnćj Paryża 
i republikarckith  w yborach. Spodziew ąją aię, i e  przy­
będzie ze GO 0 0 0  osób  * prowincyi i zagranicy na uro­
cz st<)8ć nnpi le ńską . Zw yczajem  swoim Paryianie przed

takim napadem na  wieś uciekną.
Obchód pam iątki dai lipcowych odbył się niewinnie, 

bo pod dozorem. Nabożeństwo było  w kościele ś. P a ­
w ła. Rzucono trochę wieńców grobowych na sztachety 
kolumny bastyliow ćj, ale rzucono je  pod okiem policyi. 
Prefekt Pietri nie broni tego ja k  prefekt C arlitr.

Ciągnienie loteryi przeznaczonej na rannych krym­
sk ich , odbędzie się  w pałacu w ystaw ow ym  dnia 3  i 
4go L m.

Dzienniki rojalistowskie z  pobudki stronniczćj, ude- 
rząją na projekt urzędowy zaprow adzenia wielkiej ase- 
kuracyi rolniczćj. Oskarżają projekt o dążenia socyali- 
stow skie, dom agają się zostawienia asekuracyi kompa­
niom pryw atnym . Dzienniki rządow e odpow iadąją, że 
kompanie nie m ogą się podjąć podobnej asekuracyi i 
że te, które tego próbowały, upadły. R ząd ma racyę, 
ale w ięc#  pod względem politycznym , niż ekonomi­
cznym. A sekuracya rolnicza pow iększy o jedno ogniwo 
łańcuch instytucyi, które prow adzą Francyę do czegoś, 
na co jeszcze  nie można znaleźć nazw iska.

P . Manuel de Valdoner ogłosił broszurę pod tytułem 
Kredyt europejski. S tosując to  co się dzieje w Lon­
dynie dla potrzeb A ng li, au tor chce, aby Paryż stał 
się mięjscem, w .którem  odbyw ałaby się centralna likwi- 
dacya (v irem ent) wszystkich kapitałów  europejskich. 
Siicle je s t za  tą  m yślą, a  ta  m yśl je s t cesarską. No­
we ce san tw o , ja k  to powiedziel p. de-C śsćna, używ a 
kredytu jak o  siły  społeczno-europejski^j.* Z. tej polityki 
podjęto się dróg rosyjskich. Czy ostateczna likwidacya 
takiej polityki odbędzie się na korzyść F rancyi? to  czas 
pokaże.

Idąc w tradycyi Leona Faucher, p. W ołow ski w y stą ­
pił w akadem ii w  obronie średnićj, a  naw et małćj w ła­
sności. Obrona była słuszną, bo Francya nie je s t An­
glią, bo ary8tokracya francuska nie lubi trudnić się rol­
nictwem, bo we Francyi tylko m ała w łasność  robi po­
stępy. P raca p. W ołowskiego została ogłoszoną w Re­
vue des deux Mondts. W yszła w  tym  przeglądzie 
zapow iedziana praca Guizota o Belgii, praca pełna an- 
ti-cesarsk ich  aliuzyi.

W  Orleans biskup Dupanloup k a ra ł sem inarzystom  
grać tragedyę Sofjk lesa Edyp z Kollony. Na tę  klasy­
czną zabaw kę zaprosił pp. V.llemain, P a t n, S t. Marc 
G.rardin, Jngres itd.

Spekulacya niszczy powoli ogrody pól elizejskich, 
w których odbywały się baliki pewnćj kategoryi. Jar- 
din d’hiter i Ckdleau des fleurs zostaną zburzone i 
w miejscu ich będą przeprowadzone ulice.

Z  dobrym u-odzajem , pom nożyła się we Francyi li­
czba zwierzyny. Tegoroczne polowanie będzie płonne.

L o n d y n  31 lipca.
L. W yglądane, a niemal o trzy dni spóźnione now i­

ny s  Indyj i z  Chin nadeszły telegrafem, to przez Try- 
est, to przez Marsylię, i cząstkowo pod*ją się do wia­
domości. Nadejścia depesz rządowych dzienników i li­
stów  prywotnych, które nam obszerniej cały stan  rze­
czy objaśnią, ju tro  rano oczekujem y pocztą z Marzyli’. 
Nie chcę jednak dla nich zw lekać lis tu ; p iszę o tem, 
co nam dotąd wiadomo. Nowiny odebrane choć nie są  
dobre, w tem w szakże pociecha, że w cgóhośei nie są  
gorsze ja k  się spodziewano. R okosz między wojskiem 
bengalskiem, nie przestał szerzyć s ę, porozbrajano kre- 
jow e pułki w K»lku-:ie i brygadę w Barakporze spokój- 
nie, rozbrojono tak  do 5 0  pułków ; słowem  armii bengal­
skiej z  sipajów  złożonej, j u i  nie m asz. W ojsko krajo­
we w dnót-h innych wielkorządztwai h zachow uje się 
spokojnie, obudzą w szakże obaw ę, zw łaszera , że w je ­
dnym pułku kaw aleryi, musiano siłą  przytłum ić zaw i- 
ct rzeme. Były król Udy w raz z sw ym  ministrem przy- 
aresztow any i osadzony w twierdzy Fort Wi liam. Rząd 
znalazł dowody, czyniące ich obu spóliiiknmi spisku. 
Oblężeni w Delhi zrobili dwie wycieczki, lecz każdego 
razu odprrei zostali z wielką stra tą  przez jenerała 
Barnard, którv s ta ł przed m irstem , czekając na posiłki. 
Do 3 0  0 0 0  rokoszan broni m iasta.

Z  Madras był* w prawdzie w iadomość, iż Delhi zdo- 
>yte, lecz inna w iadom ość z Bombaju, nie potwierdza 

tego. R ząd ścieśnił w olność druku dzienników, nie mówi 
się jednak, czy jedynie w indyjskim języ k u , czyli i an­
gielskich; m nóstw o bowiem pierw szych tam wychodziło 
i miano ich sekretnie używ ać jak o  narzędzie do rozsze­
rzania buntu. W  samem mieście Delhi, było ich siedm 
drukowanych w  indyjskej mowie i opłacanych przez

nieprzyjazne kasty. M iasta, w  których niewiasty i dzieci 
padły ofiarą buntowników i gdzie najokropniejszych 
morderstw nad niemi dopuszczono, się są  Delhi, Urat, 
R ussenabad , Honsi, H issar, Jhansi Barelly, Sagenwur. 
W  Jhansi dzieci i kobiety co się sehroniły do twierdzy, 
wszystkie wymordowano. Był też dnia 14go czerwca 
wielki alarm w K alkuce, lecz użycie energicznych śro­
dków przez w ładze rządowe, przywróciło ze ufanie przed 
odejściem poczty. W ojsko angielskie i m ieszkańcy po­
stępują  z  nadzw yczajną determinacyą. Ci ostatni uzbroili 
się w  pomoc dla wojska. Było zamiarem spiskowych 
dnia 2 3  mata opanow ać K alkutę, lecz zamach ten się 
odkrył. Zw rócone więc było w ojsko przeznaczone do 
Chin jak  najrychlej napowrót. Jenerał Outram ju ż  wrócił 
z w ypraw y perskićj do B rm brj. W  Panjabie spokojr.ość, 
Zachodnio-północna część Indyi jedynie je s t wzburzona. 
W  Ferozeporze wyroki doraźnych sądów  były wykony­
w ane dnia 13  czerwca.

Z Chin nowiny są  bardzo pomyślne. Flota chińska 
w dwóch potyczkach została zbita na rzece pod Kan­
tonem. Dnia 27go raąja 73 dbunków rozbito lub zato­
p iono , a nazajutrz dnia 2 8 g o , 2 7  dżunków  zabrano. 
Dnia U ro czerwca w wznowionćj potyczce na lądzie 
prze* 2 0 0 0  marynarzy zdobyto tw ierdzę nadbrzeżną i 
zniszczono 127 dżunków mających na pokładach prze­
szło  9 0 0  d z ia ł, i do 9 0 0 0  zbrojnego ludu. S trata an­
gielska niewiększa nad 3 oficerów i 8  żołnierzy w za­
bitych , a  5 6  w rannych, kilku ciężko. W  liczbie z a ­
bitych wymieniony major Kearny. Zamiarem Anglików 
je s t zdobyć Kanton i sobie go z rtrzy  nać . Ceserz chiń­
ski niezdoła inaczćj wynagrodzić kesztów  wojny. Do 
rich  łączą się jeszcze straty  kupieckie, ja k  k tó re , sir 
John Bowring zapow iedział, ta k ie  Chiny m uszą w yna­
grodzić.

W parlamencie uprzątają  się po większej części wpro­
wadzone na te sesye bille, j?.k to zwykle bywa pod 
koniec jego posiedzeń. N* jednym nowym w niosku, aby 
nieumniejszano płacy cywilnym urzędnikom, rząd prze- 
wotowany został 6 0  głosam i; lecz ponieważ powodem 
do tego była oszczędność, i rząd oszczędnością grze- 
szy ł, więc ta  m niejszość, w  której cnegdaj był zosta­
wiony, bynajmniej mu niesaszkodzi. A jeśli kraj chce 
hojni# urzędników swych w ynagradzać, temci lepićj; 
kanclerz skarbu poda tylko w iększą listę w ydstków  Iz­
bie do zatwierdzenia. W niosek przypuszczenia żydów 
do parlamentu ciągle zajm uje Izbę n iższą. Lord John 
Russell odłożył powtórne czytanie sw ego billu do po- 
n ed ria łk u ; lecz nim ten bill przejdzie, może baron R oth­
schild będiie pierwćj przypuszczony do złożenia przy­
sięgi upow ażniającćj go do zajęcia miejsca legalnie w Izbie, 
a to na m cy uchw ały parlamentu za pannow ania kró­
la Wilhelma IV przepisującćj pewne roty przysiąg, 
a  którćj uchw ały jedna sekeya, mianowicie 8m n, ds się 
właśnie do Rothschilda zastósow nć. Spraw a ta przy­
sięgi nabiera coraz więcćj wagi i siły, zw łaszcza, że 
Rothschild po zrzeczeniu się w tych dnach  swój re- 
prezentaeyi, nanow o bez oporu przez City był w ybra­
ny. U w ziął on się tę spraw ę em ancypacji żydowskiój 
w sw ej o so b ę  przeprow adzę. Jeden z  je g i  siostrzeń­
ców C ohei odbyw ał nauki w uniwersytecie w Cam­
bridge i odbył niedawno egzuratn na stopień akade­
micki. P ierw szy to przykład przypuszczenia żyda w da- 
wnvm angielskim uniw ersytecie, bo nie rtów ię o lon­
dyńskim , do stopnia akadem ijnego .

Cesarz francuski z Cesarzow ą m rją  dnia 5go sier­
pnia am barkować się w  Ilaw rze d j  Osborne. Okręty 
z angielskich portów zgrom adzają się w S pithead na 
jego przyjęcie. Cesarstw o zabaw ią tydzień na tej wi­
zycie u  król iwćj. T ow arzyszy im hr. W alew ski jako  
min ster spraw  zagranicznych, więc nieobrj lzie s ię , jak 
aię widocznie wydaje bez dyplomatycznych z teki pro­
jektów . Jeden z  n ich . i to  najgró w n e sz y , jak  tu się 
dom yślają tyczyć się będzie obostrzenia prawa na po­
litycznych w y ch ićźoów , o co podobno i drugim pań- 
8twom, jako  wyczytujemy z dzienników niemieckich, ma 
wiele chodzić.

Franryi sicw gi'ln iej idzie w tej chwili o Ledru Rollina, 
jako  obwinianego przez Monitora o wspólnictwo mniema­
nego zam achu na żyt ie C esarza z  W łocha ni uwięzionymi 
w Paryżu. Jest wprawdzie ugoda z roku 1843  zawarta 
między królem fancusk im , a królow ą angielską o wy­
dawanie złoczyńców, na mocy którćj kontraktujące stro­
ny zobow iązują się, na źndanie w ich imieniu zrobione 
przez upoważnionych dyplomatycznych ajentów, wyda-

Na s ronność tę  pisma i to  nfetylko w kw estyi na­
rób iezych, ale literackiej i tp . spoglądaliśm y da­

lie bez oburzenia, a  chociaż inne prasy od czasu 
su , podnosiły głos sw ó j, nikt jednakże  nie w y- 
z  taką argumentacyą i dowodami ja k  p. Gregoro- 
w yoow iedłiaw sty  w szystko co tylko w tym  wzglę- 
alrźa ło  powiędnąć i przekonaw szy, i e  w  oczach 
ow ego , jedna tylko fabryka żelazna pod firmą 
a n s a , Lilpopa et R au , coś w aży, a  inne naw et 
dla niego nie istniały wcale. A przecież bez ubli- 
je d n y m , m ożna oddać sprawiedliwość drugim , 
c z a , gdy obok wyrobów z tćj fabryki, staw ały  
jó liaw odn ic tw a i innych, jak  Bobrowniekiego, Rol- 
g o ,  G rrfa , Solecka i tp . Słusznie przeto m ożna 
ć  o sob isto ść , k tóra depce wszelkie inne zasługi 

ir jś  pryw aty i cał»m u ogółowi przynosi szkodę.—  
łąd u w szy  do sy tu  na ziem i, przenieśmy się w p0. 
e ,  gdzie ju ż  zapew ne nie trafi żadna osobistość, 
e jed  akże dostał się pan Regenti z  panną Teresą, 
o w niedzielę 2 6  lipca, kiedy afisze zapowiedria- 
now ość, miengjąc pannę T tre s sę  W arszaw ianką, 
tylko zachodziła drobnostka w  og łoszen iu , to  jes t 
ma T eresa nie była pan n ą , ale pan ią  P- * Blum.... 
m o ść  przyjęła ją  dość sym patycznie, do czego 
o przyłożyła się jej powierzchow ność. S iad ła  do 
bal nowego z  nadzwyczajną o d w ag ą , tak  jakby 

e pierw szy raz puszczała się w  napow ietrzną jaz - 
ł ó ź ' i ’j  z  góry sypnęła kw iatam i, potem razem 
z  tow arzyszem  sw oim  i balonem znikli widzom

wać sobie w ręce sprawiedliwości osoby oskarżone
0 morderstwa (jakie karny kodeks francuski cbejmgje 
pod w yrazam i zabójstw a, m ężobójstwe, drieciobójstw a
1 otrucia) o zamach na życie, o fałszerstw a, kradzieże 
i podstępne bankructw a, popełnione na miejscach pod 
juryzdykcyą strony żądającej zostających, jeśliby ta­
kowi zbiodniarze szukali schronienia i znaleźli je  w ich 
krąju. W  celu nadania mocy tejże ugodzie, istniąje akt 
parlamentu z tego sam ego roku „żądania nawzajem od 
rządu francuskiego wydawania sobie podobnież obwi­
nionych o morderstwa, o zamach na życie lub inne 
zbrodnie w kraiu i pod juryzdykcyą króla francuskiego 
zostających.* Z<den atoli Francuz, ani jak ibądż cudzo­
ziemiec, nie może być wydany Francyi za  czyn popeł­
niony w Anglii, lecz m uszą być sądzeni angielskim s ą ­
dem; inaczej naw et Anglika mógłby ten sam  los spo­
tkać. W yjmowanie kogokolwiek z pod praw a krąju za 
czyn popełniony pod juryzdykcyą królowej i oddanie go 
pod sąd  innego kraju, byłoby największem  pogw rłce- 
niem konstytucyi. A zatem Ledru Rollin, według zda- 
n:n Anglików i znających praw a angielskie, może być 
ty lfo  w Anglii sądzony. On t ć i  zrzucając z sieb.e winę 
wszelkiego spólnictwa tak bezpośredniego jak  pcśr -  
dniego o zam ach na życie Cesarza, o jak i go niewin­
nie Monitor paryski obw inia; w obrome swćj do tutej­
szych dzienników podanćj, wyraźnie żąda, aby przez 
sąd  angielski i wyrokiem sądu  przyąięgłych angielskich 
był sądzony. Również dwaj W łosi Masserenti i Cam- 
panella, pismami ogłoszonemi przez dzienniki, wypierają 
się wszelkiej wiadomości o zamachu. Jeśli tak je s t is to ­
tnie i oni są  niewinni, służyłoby im trzem prawo za- 
pozwania Monitora przed tutejsze sądy o potwarz.

Ugoda pow yższa tyczyła się jedynie prostych zbro­
dniarzy, nie zaś  politycznych wychodźców. Rząd an ­
gielski w tem zaw sze czynił różn cę. aby Anglia na z a ­
w sze została miejscem przytułku dla ostatnich, jakie­
gokolwiek bądź oni są  stanu lub stronnictwa. Korzy­
stali tćź z tej gościnności dotąd i królowie i ich prze­
ciwnicy, nie w yjmując naw et C esarza i jego ministra. 
Najmnićj im przystoi narzucać jak ą  bądź zm ianę w tćj 
mierze i zapewne żadne ministeryum tu nie da się do 
tego skłonić bez utraty popu'arnosci w narodzie. P ra­
w a istniejące są  wcale dostateczne, aby tylko umiano 
je  zastosow ać do poskromienia wszelkich nadużyć z  tćj 
gościnności wynikających. Lord Palmerston najlepszą 
daje nacierającym na niego odpow iedź, że trudno mu 
zmieniać praw krąju.

W ie d e ń  4  sierpn ia . JC W . a rcy k siąże  K arci L u­
dw ik N am iestnik T yro lu  w ró c ił w czora j w ieczó r 
wra< z żoną sw oją  a rcy k s . M ałgorzatą  z B rubselli i 
przyjm ow any b y ł na kolei p rzez  JC W . arcyk*. F ran ­
ciszka K arola o jca sw ego  i a rcy k s . L udw ika W ik to ­
ra . JC W . a rcy k s . F e rdynand  M aksym ilian w raz  z żoną 
sw oją arcyk*. K aroliną spodziew any  je s t  dziś z nO- 
w ro tem  z B rukselli.

r -  J . C. K. Ap. M ość zam ianow ał h r. E dw arda  S ta 
diona ro tm istrza  l i g o  p u łk u  u łan ó w  C esarza  A le­
ksandra , szam belanem  swoim .

J.C .K . Ap. M> ść  zam ianow eł N obile A lessandro  
M arcello, podestą  (bu rm is trzem ) W e n e c ji.

—  J. C. K. Ap. M ość w czasie  pobyto  sw eg o  w L u -  
b lan ie  rf ia ro w a ł 5 0 0  z łr . dla tam ecznych  ubogich.

—  W  m inisteryum  m ają się  odbyw ać n a rad y  nad  
podw yższeniem  o p ła ty  od fab rykscy i cu k ru  Krajowe­
go. F ab ry k an ri za trw ożen i tym  podatkiem , w y sto so ­
wali podanie do  m in isters tw a handlu  p ro sząc  o po ­
w strzym anie te j podw yżki lub w  raz ie  gdyby  się  te ­
mu zadosyć  s tać  n ie m » g ło , aby  dla zrów now ażenia  
opodatkow ano ró w n ież  w yżej cuk ie r kolonialny, by 
k ra jow y  w yrób  m ó g ł w y trzym ać z nim  współzawo­
dn ictw o.

—  W  tych  dniach w ykończoną b ędz ie  p rze s trzeń  
kolai lom bardzk iej z C occeglio  do  T rev ig lio . O tw ar­
cie jó j nastąpi w  połow ie b. m. JC W . a rcy k r . F e rd y ­
nand  M aksymilian, p ierw szy  raz  jech ać  będzie  ko le­
ją  n iep rze rw an ie  z W en ecy i do M edyolanu. O tw arcie  
całe j k  le i W eneck o -m ed y o lań sk ie j nastąp i dop iero  
w październ iku .

—  Ze w zględu  na zachodzące  w ątp liw ości, w y ja­
śnionym  z n # u f  7m y punkt rozpo rządzen ia  z  dnia 8  
g rudn ia  1853  r. w  ten  sp o só b , i i  zboże p rz e sy ła n e  
w w orkach  u w sia n e m  być m usi jak o  to w ar zapako­
w any dla teg o  p rzechodząc  p rzez  g ran icę  do  k ra jów

« oczu i po godzinnśj przeszło przejażdżce pomiędzy 
chmurami, spuścili się s a  W isłą coś o pięć mil od W ar- 
sz n w y , n iedom nw siy  oboje najmniejszego szw anku, 
ro k az ięe  s ię , że niema ja k  dobry przykład , albowiem 
po tćj przejażdżce, zarez w ieść g ruchnęła, i e  jeden 
z bąjkopisarzow , a naw et jak  Kuryer Warszawski 
o g ło s ił, to  p. Soter Rozbi-ki miał podobno zapragnąć 
takiej sam ej p rzą ja id ik i i puścić się tymże balonem ; a 
ja k  Kromka cos napomknęła, miał rozrzucać w chwili 
wzniesienia się zam iast k w istó w , Bajki i „Straszydła* 
(kom edya jego  utw oru) na chciwą widoku jeg0 0sobv 
publiczność. W yszłe  jed n ak ie  w  następną niedziele afl 
sze , nic o tem me w spom niały, a  co g o rsza , i e , aD0 
w iedriały  ostatnie wzniesienie się p. R egerti wraz z D. 
B ergiem , * 0 B ajczerzu , *ni słów ka! Za to p. Regenti 
ma w yw racać w  pow ietrzu pod balonem koziołki, a  na­
stępnie spuścić się z  spadochronem z góry.—

Z  nowin artystycznych , godnem je s t w zm ianki, i e 
p-zybył do nas rzeźbiarz Henryk Stattler z  R zym u; i 
widać że nieco dłużej zab aw i, bo zabrał się do popi-r- 
aia S tanisław a Jachow icza, tego sam ego, któremu św iat 
literacki w zniósł niedaw no na jub.lous* jego wieniec 
* własnych swoich m yśli. W ienirc ten znajduje pokup 
i można to było przew idzieć, skoro tylu pisarzy i poe- 

8Wad#ło się na niego.
Mu*yka oiągie j  esica  o najm uje W arszaw ian i zajmo* 

wać będzie, dopóki tylko będą czerpać po ogrodach 
św ieże pow ietrze; a  p. B Jse obznajm ia ciągle tutejszą 
publiczność to  z  symfoniami, to  s  uwerturami, a z tych

ostatnich z jedną n e jnow szą , utw oru młodego paca 
Conti i t. p .—

Pogody u nas pomimo rozpoczętego w szędzie żniwa 
niendznnrzają się nadsw yczajną s ta ło śc i* , owszem na­
wet miewamy dosyć c»ę*to deszcze i b u r r e ; to tylko 
szczęście , że znow u upały w ysuszają  to co przemokło 
i żniw a postępują dalej bez szkody. Karb fle również 
już kop ią , a  tak obrodziły, źe bo'taj czy nie będą na 2 
złote korzec. Przejście zatem  od 2U złotych, to jes t od 
cen zeszłorocznych do dwóch, je s t tak cos nadzwyczaj, 
nego i tak  pożądanego od konsum entów , jak  m ało .—

 sca®*—

Posiedzenie ffaukowe.
P ried  rozpocz*ciem feryj, odbył W ydział Nank przy­

rodniczych i ścisłych c. k. T ow arzystw a naukowego 
krakowskiego pod prezydencyą Dra Wincentego Pola, 
*wvkłe miesięczne posiedzeni*.

Crłonek w ydziału Dr K ozubow ski odczytał najprzód 
rozprawę iw o ją  podrjacą nowe odkrvce w oddziale 
skoruoinków, a  m ianow icie: .Przekonnicy* Apu, can- 
cnformit, w ktćrvch sam ców  okazał nieznanych i nie­
zbadanych dotąd dostatecznie w anatom  i porównawczej. 
S po itrzeten ia  sw oje nad tym rodzajem skorupiaków czy­
nione, okazał po p r i e c z y ta n iu  rozpraw y na exemplarzacb 
żywych płci obojćj i pojedyncze organa płciowe przed­
staw ił pod drobnowidzem. W  rozprawie swniei

szsdł ra jp rzćd  całą btereturę b g i  przedm iotu, z  czeg( 
się okezało : że odkrycie sam ców  Przekopnicy f opisa 
n(e ich organów je s t w istocie nowem, albowiem prze< 
101 la tam i, to  jes t w r. 1756  Schaeffer w ydając opij 
przekopnic, po czteroletnich badaniach w yznał j u i ,  jj 
r.iemógl sam ców  znaleźć, i od tego czasu aż  do obe 
cnćj chwili ponrm o najtroskliw szych poszukiw ań, któ- 
r*mi uczeni neturaliści zajmowali s ię , przedmiot nie by] 
rozw iązany.

Następnie okazał Dr Wincenty Poi gniazdo ,  Si war- 
nika* z czterema ja jm i, które do wielkich osobliwości 
w zbiorach ornitologicznych należy, i przeznaczone jest 
do zbiorów hr. W łodzimierza uzieduszyckiego członki 
T ow arzystw a , . . _

Siw arr ik  żyje w najw yższych Tatrach, kładzie gnia­
zdo w k o s o d r z e w in ie ,  v ije go z traw juncus maxi- 
mus, wyściela nieco ś rodkiem racharri i nie niesie nac 
cztery do pięciu jąj maleńkich.

Rozprawa Dra Kozubowskiego i doświadczenia jegc 
na żyw ych egzemplarzach pokazane, przeciągnęły po­
siedzenie i do odczytania kilku ustępów  z ukończonego 
do druku dzieła „Geografia Ziemi Ś e ię tć j w trzech księ­
gach przez Dra Wincentego P o la* , nie stało  ju ż  czasu, 
Sekreter* t 'd y  wydziału Dr Skobel uczynił tylko wzm ian­
kę w  dzienniku, że na priyszłem  posiedzeniu p rsy jd iit 
kolej na odcajtanie kilku ustępów  z tego dzieła.
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*wiąiku celnego (np. Prus) winno się trzymać dro­
gi celnój: Wszelako drobniejsze przesyłki zbnźa, 
grochów i mąki, a w tój liczbie mieszczą się tran­
sports rę ;zne lub w putniach, koszach, na taczkach, 
worach chłopskich lub na bydła juczcem przepro­
wadzane, mogą wyjątkowo przechodzić przez grani­
cą drogami ubocznemi, jednak pod warunkiem, aby 
worki nie były zaszywane lub w jaki inny sposób 
stale zamykane, ale tylko związane tak aby je m o- 
ina bez trudności otwierać. Urzędnicy celni i straż 
skarbowa powinni takie przesyłki często przeglądać,
8 w razie podejrzenia przemytnictwa, wyjątkowo prze­
glądać albo na m iejscu, albo sprowadzać je  w tym 
celu do najbliższego urzędu ce ln ego , lub oddziału 
•trażniczego. Dyrekcye skarbowe krajowe mają pra- 
Wo niedopuszczać takowych przesyłek pewnym o -  
sobom lub w pewnych miejscach gdzieby one mo­
gły dać powód do przemycać.

Królestwo Polskie
S talu la i  etat cesarsko-królewskiij Akademii lekar- 

sko-chirurgicznej w Warszawie.
(Dokończenie.)

R o z d z i a ł  VII. Inspektor i podinspektorowie. In­
spektora mianuje z wyboru prezydenta Minister 0 -  
świecenia na przedstawienie Kuratora okręgu nauk. 
wars?., zniósłszy się z Namiestnikiem. Podinspekto­
rów wybranych przez prezydenta, mianuje Kurator.
Do inspektora należy porządek i dozór nad studen­
tami, przyjmowanie uczniów do Akademii, nadzór nad 
budynkami, do czego używa rządzcy i posługaczy; 
składanie prezydentowi rapoTtów o prowadzeniu się 
studentów, ustne ich napominania. Dla niego i jego 
podwładnych ułożona będzie oddzielna instrukcya, 
którą Rada przedłoży do potwierdzenia. Podczas wy­
kładu nauk, na każdój lekcyi znajdować się ma je ­
den z podinspektorów.

R o z d z i a ł  VIII. Studenci. Dzielą się na lekar­
skich i farmaceutycznych. Podający się o przyjęcie 
do Akademii, najmniój po skończeniu lat 17, winien 
oprócz wielu dokumentów osobistych złożyć świa­
dectwa z ukończonych nauk szkolnych w  i stytucie 
szlacheckim, gimnazyum lub szkole wyższój realnćj.
Z tego ostatniego dość skończyć pierwszoletm burs 
J a s y  7ój. Uczniowie szto ły  realoój winni prócz te - 
go udowodnić anajomość jęiyka łacińskiego. Nasię- 
pnie mogą być przyjęci c i, którzy prywatne złożyli 
egzamina z kursu gimnazyslnegc. Na farmaceutów 
przyjmowani będą pomocnicy ap tekarzy , którzy już 
w tym stopniu przez rok praktykowali. Opłata od 
uczniów lekarskich wynosi rocznie 25 od farmaceu­
tycznych 15 rubli w dwóch półrocznych ratach. Stu­
denci nie mogący opłacać się, winni się potem od- 
sługiwać w służbie rządowej jaką im wyznaczy Ko- 
naisya spraw wewnętrznych od Igo do 2cb lat, lecz 
im nie będzie z płacy ich odciąganą należytuść nie- 
wniesiona do Akademii. Wolno im będiie podawsć 
Się o table miejtca do praktykowania, gdzie brakuje 
lekarza i w takim razie L ta ich będą liczone, jak 
gdyby zostawali w służbie rządnwój. Uczniowie nie- 
naleiący do liczby obywateli Królestwa Polskiego, 
przyjmowani być inegą do Akademii jedynie za upo­
ważnieniem Namiestnika. Mieszkańcy Królestwa słu ­
chający nauk leka.-skich zagranicą, mogą być przy­
jęci po złożeniu egzaminu na kurs odpowiedni. U- 
czniowie Akademii nosić mają mundur zielony z her­
bem Królestwa na guzikach, kołnierzem błękitnym, 
na kołnierzu munduru galowego dwie taśmy zło 
te (tak jak w Rosyi). Kary na uczniów Akademii są: 
napomnienie podinspektora, inspektora i prezydenta, 
areszt, wydalenie. Co do tej ostatrrej k«ry, orzeka 
R ida, a potwierdza ją  Kurator okr. nauk. w am . 
Zwierzchność akademicka dopilnuje przestrzegania 
przez uczniów przepisów religijnych.

R o z d z i a ł  IX. Kursa nauk i egzamina. Nastę­
pujące przedmioty wykładane będą z wymienieniem 
nauczających: 1) Fizyka, chemia i mineralogia z za- 
stórowaniem do medycyny (adjunkt, profesor i la­
borant); 2) Botanika i zoologia z anatomią porówna 
wczą, również z zastósowaniem do medycyny (pro 
fesor i prosektor); 3) Anatomia opisowa, topografi­
czna i praktyczne ćwiczenia w sekcyach (profesor, 
prosektor, adjunkt); 4) Farmacya (profesor i labo­
rant); 5) Fizyt 1 gis z histologią i anatomią drobno- 
widzową (profesor i adjunkt); 6) Patologia ogólna 
hygiena (profesor); 7) Terapia ogólna, materya la 
karska, nauka pisania recept i toxykologia (profesor)
8) Akuszerya, nauka o chorobach położnic i niemo 
wląt, t u d z i e ż  klinika położnicza (profesor i adjunkt)
9) Chirurgia operacyjna z desmurg:ą i klinika chi­
rurgiczna (profesor i adjunkt), 10) Terapia szcze­
gólna klinika wewnętrzna i sekeya patologiczna (pro­
fesor’i ad jun 't); H )  Medycyna sądowa, naukaoebo- 
robach umysłowych i polieya lekarska (profesor 
•djunkt); 12) Polieya weterynaryjna . choroby epi- 
*Ootyczne (adjunkt); 13) Historya medycyny , wy­
kład urządzeń lekarskich (adjunkt). P<>WY „„Holninnfn 
może być zmieniony w miarę szczególnego , 
którego z profesorów lub sdjunktów d j 8 
przedmiotu.— Wykład nauk w Akademii jest o-ietni 
i  podziałem na 2 kursa, z których pierwszy pesy- 
gotowawozy 2-letni, drugi 3-letni kurs nauk 
wych lekarskich. Kurs farmaceutyczny 2 lata. ” ®” 0- 
cze pierwsze liczy się od 28go sierpnia do 23go 
grudnia; drugie od 14go stycznia do 15go czerwca 
Po tem półroczu egzamina z kursu przygotowawcze' 
go do lekarskiego i dla kończących ten ostatni egzaud- 
ua doktorskie i magistrowskie Wykład nauk w ję- 
zyku polskim, a niektóre przedmioty wedle uznania 
Rady w jęsyku łacińskim i rosyjskim. W klinikach 
tylko język łaciński ma być używany. Nagrody u- 
czniów są w książkach i narzędziach chirurgicznych, 
po skończeniu zaś nauk jeden medal złoty i dwa 
srebrne dla odznaczających się. Podający się do e- 
gum iuów  dl* uzyskania stopnia, jeżeli się nie kształ- powołania.

ciii w tój akademii, egzaminowani będą wedle do­
tychczasowych przepisów.

R o z d z i a ł  X. Zakłady naukowe przy akademii. 
Ustanawiają się gabinet anatomiczny î  gabinet an a ­
tomii porównawesój; pracownia anatomiczna; gabinet 
chemiczny i pracownia; gabinet fizyczny, pracownia 
farmaceutyczna z gabinetem; zbiór narzędzi ch iru r­
gicznych i okulistycznych; zielnik; gabinet mineralo­
giczny; biblioteka. Gabinety te  i zbiory zostają pod 
nadzorem tych profesorów, którym są głównie po­
mocne. Kliniki utworzone będą w jednym ze szpi- 
talów cywilnych.

R o z d z i a ł  XI. Kancelarya akademii. Składa się 
z sekretarza zarządu, protokólisty Rady i kancelisty; 
zostaje pod kierunkiem prezydenta.

R o z d z i a ł  XII. Prawa i prerogatywy osób wcho­
dzących w skład Akademii. Osoby urzędujące w A - 
kademii liczone są do klas: prezydent do Vtój; czte- 
rój akademicy do VItój; profesorowie zwyczajni, se­
kretarz naukowy do VIIój; adjunkci, prosektoronie 
i inspektorowie i sekretarz zarządu do YHIej; Pfe- 
paratorowie i podinspektorowie do IXśj; protokólista
do Xój Wszyscy noszą mundur wydziału okręgu
naukowego warszawskiego z herbem Królestwa. Uo 
do pensyj emerytalnych, takowe liczone będą we­
dle przepisów dla stanu nauczycielskiego. Co do 
podwyższenia rang, obowiązują prawa uniwersytetów 
rosyjskich. Docenci stanowią zaród etatowych ad- 
junktów i profesorów, nie pobierają płacy lecz uwa­
żani są jakby zostawali w służbie. W miarę zasług 
Rada przedstawiać ich może do wynagrodzenia z fun­
duszu zapasowego akademii.

Elat Akademii jest następujący:
1 Prezydent 2500 rubli, gdyby zaś inny urząd 

płatny piastował, dodatkowo tylko 1500 r.; 12 pro­
fesorów zwyczajnych po 1400 r. Z pomiędzy nich 
4ój akademicy dodatkowo po 140 r. a sekretarz na­
ukowy dodatkowo 300 r.; 9 adjunktów po 600 r. 
Adjunkt weterynaryi jeżeli jest zarazem nauczycie­
lem w szkole weterynaryjnój, pobiera w akademii 
tylko 300 r.; 2 prosektorów po 600 r.; 2 prepara­
torów po 450 r.; inspektor 750 r. 2ch podinspekto­
rów po 400 r.; sekretarz zarządu 750 r.; protokó- 
ista 450 r.; kancelista 240 r.; woźny wraz z mun­

durem 150 r.; 4ch posługaczy 400 r.; rządzca bu- 
ynków 250 r.; opał, światło, utrzymanie gabinetów, 

liblioteki, pracowni, materyały pisemne itd. 3800 
r. Ogółem 6tat akademii wynosi 35,250 rubli, które 
wypłacane będą ze skarbu Królestwa Polskiego.

— Rada Administracyjna na mocy rozkazu cesar­
skiego wydała rozporządzenie datowane 26 czerwce, 
tyczące się juryzdykcyi sądu wojennego na obwinio­
nych o rozbój lub rabunek na drodze publioznój 
przez napadnięcie poczly, dyliżansu lub jakiegobądż 
transportu pocztowego, a to bez względu czy na­
pad był wykonany zbrojno lub bez broni. Oprócz 
osób mających czynny udział w napadzie lub w za­
mierzonym zamachu, podlegają tejże juryzdykcyi wo- 
jennój wszyscy spólnicy i uczestnicy. Si dztwo od­
bywać będą zwykłe sądy karne w obecności wy­
znaczonego oficera, po ukończeniu zaś śledztwa, ta­
kowe odstąpione będzie do zawyrokowania sądom 
wojennym.

Rozkazem cesarskim z d. 4go Iipca, zarządzający 
XIII okręgiem komunikacyi (Królestwo Polskie) j e -  
nerał-major inżynieryi Smolikowskil, mianowany zo­
stał naczelnikiem tegoż okręgu.

A n g l i a -

Wyciąg * raportu Sir Karola Napier do księcia 
Wellingtona o armii indyjskiej, o którym we wczo­
rajszym przeglądzie uczyniliśmy wzmiankę, nastę- 
pującój jest treśc i: . . . . .  •

„Obrona naszego państwa indyjskiego powierzona 
jest 4  osobnym armiom to jest armu królewskiój, 
b e n g a ls k i ,  madrasMói i bombajskiój, które obej­
mują razem blisko 300.000 ludzi i 400 dział arty- 
leryi polowój gotowych do użycia, nie licząc w to 
dział pozycyjnych stałych, umieszczonych w wa­
rowniach i arsenałach naszych.

„Jest to armia znaczna, pod względem karności 
wyborna, dobrze uzbrojona, odważna i ożywiona 
bez wyjątku duchem wojennym. Siła ta mogłaby 
być zdwojoną nieprzyczyniając zbytecznego ciężaru 
ludności, wszystkie bowiem części Indyj mogą do­
starczyć wielkiój ilości wojska, a dodać do tego 
trzeba, że służba w armii bardzo jest popularną 
i wojsko bardzo wierne. Wiele rzeczy możnaby 
zmienić, co nastąpić może „ie wc*ęśn,^j jednak aż 
naczelny wódz ujrzy się w odpowiednich warun­
kach. Rzecz ta będzie przedmiotem J “"eg® mego 
listu. Dość tu będzie powiedzieć, żo w przekonaniu
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stósownóm, jako położone w P0IT J  . „„-iłu: 
która łatwo gromadzić może 
Z tych również powodów mniemam. F M! i 
‘era powinna się znajdować w D e lh a d lu b  Mirucie, 
według mogącego nadal nastąp i *1  . '

„Wielką zasadą do przeprowadzen.a w lndyach 
co do siły zbrojnój jest jak mniemam, następująca; 
Urządzenie na wielką skalę dobrze uorgamzowanój 
policyi, któraby pełniła wszelką służbę rządową 
w zakresie cywilnym, wymagającą zwyme wojska, 
jak np. straż dodawana w razie potrzeby urzędni­
kom cywilnym, eskortowanie kas, chwytanie zło­
dziejów lub aresztowanie z rozkazu władzy cywil­
nej , słowem utworzenie konstablów, przez co woj­
sko wyłącznie oddane byłoby obowiązkom swego

„Nie ma prawie choroby na jaką zapadają żoł­
n ierze, którejby nie można przypisać brakowi miej­
sca w koszarach. , .

„Dowiedziałem się że lord Hardinge opierał się 
połączeniu wojska z obawy spisków. Zdania tego 
niepodzielam. Nigdy nie spotkałem oficera indyjskie­
go dopuszczającego tę ewentualność którój i j* nie 
dopuszczam, a mało kto mógł lepiój odemnie po­
znać arm 'e trzech wielkorządztw.

„Lord Hirdinge widziai tylko przez krótki prze­
ciąg czasu armię bengalską i to jako gubernator 
jeneralny. Ja ją  badałem przez blisko 8 lat, będąc 
ciągle na czele sypajów bengalskich i bombajskich

nie upatruję powodu lękania się ich , chyba jedy­
nie w razie gdyby się źle z nimi obchodzono, a 
w tóm nawet przypuszczeniu mniój jeszcze byliby 
niebezpiacznem i, niżeli w razie podobnym wojsko 
angielskie.

„Nie widzę niebezpieczeństwa w ich połączeniu, 
lecz widzę je  i to nie małe w ich obecoóm roz­
proszeniu po kraju. Sądzę, że koncentrując jakto 
proponuję, armię indyjską, zwiększyłoby się jój du­
cha wojennego, jój poświęcenie i siły.

W  f o c h y .
Gazeta Tryestska  donosi z Turynu z 26 lipca, 

że niemal codziennie nadchodzą tam smutne wiado­
mości o rozbojach na drodze publicznój i napadach 
domowych; zdaje s ię , iż takowych dopuszczają się 
złoczyńcy zbiegli z galer z Genui i na wyspie Sar­
dynii. Dzienniki wzywają rząd do przedsiębrania 
środków bezpieczeństwa. Dla uspokojenia publiczno­
ści ogłoszono już o schwytaniu kilku tych złoczyń­
ców. Taż gazeta donosi również o rozbojach w Lom- 
bardyi, gdzie utworzyć się miała w okolicy Mcdyo- 
lanu banda niepokojąca podróżoych i okolicznych 
mieszkańców; być może że składa się ona po czę­
ści ze zbiegów z galer genueńskich. Opinionc do­
nosi, że w Genui odebrał sobie życie pewien w y- 
chodziec sycylijski, imieniem Rosulino Piło Giveni, 
który miał należeć do zamachu 29 czerwoa. Rząd 
piemoncki wydala z kraju tych wychodźców, którzy 
się niewykażą, iż mają się z czego utrzymać.

W edług doniesienia Gazety Kotońskiej z Rzymu, 
Ojciec Ś. ułaskawił snów 25ciu więźniów polity­
cznych, trzymanych w Pagliano. w sekretaryacie 
stanu wygotowana ma być jak słychać lista 300 
wychodźców, z pomiędzy których Papież pewną 
liczbę ułaskawić zamyśla. Z Bononii donoszą, że 
dnia 3 sierpnia miał się tam cdbyć konsystorz ce­
lem mianowania 16 lub 17 nowych biskupów do 
Toskanii, Francyi, Hiszpanii i Państwa kościelnego. 
Ojciec Ś. przybyć ma 17go do Florencyi i sam 
konsekrować nowo wybranych biskupów toskań­
skich. Ojciec Ś. wrócił 27go lipca do Bononii z wy­
cieczki swojćj do Lugo. W liczbie osób które go 
tam przyjmowały, znajdował się kardynał arcybi­
skup Viale Prela, który wyzdrowiał.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
—  Przy t4j sposobności, de omnibus przejeżdżający 

codsiennie do Swoszowic i napowrót, mija cztery razy Bo­
rek, nadarza się łatwa okoliczność zwiedzania rozprze­
strzenionej i znacznie polepizonćj Fabryki boreckiój p. 
Bochenka i spółki, która nam ju t  doskonałych i  wiec 
stearynowyoh dostarcza, jak równie* i mydeł zwyozajnych

toaletowych. Polecamy to szczególniój młodzieży zawo­
dowi technicznemu w naszym Instytucie się oddającej.

W sprawozdaniu Konserwatoryum muzycznego wiedeń­
skiego p. n .: Verzeichnits und Classification der Au- 
ditoren des Conservaloriutns der Musik in Wien 
na rok biedłcy znajdujemy dwóch tutejszo-krajowych od­
znaczających się po raz trzeci, Bieńkowskiego Alojzego, 
z zapisaniem do premium  i Bendę Szymona z postę­
pem bardzo dobrym , obaj w przedmiocie kompozycyi 
muzycznój.

— Począwszy od dnia 9 do 2 0 go lipca odbywało się

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
Wiedeń. Kursa telegrafie*** z d. 6 sierpnia. — Augs­

burg 106. — Hamburg 76’/ , .  — Londyn złr. 10 kr. 10. — 
Paryż U l* /,. — Agi* ed słota 7*/,. — Metaliki 5-prooentow. 
82*/,. — Metaliki B. 5-prooent 95 Podyozka narodowa 5- 
proeent 8d*/,. — Obligi indem, galicyjskie 6-procent. 80%,.— 
Metaliki 4%-proo. 73*/,. Metaliki 1-prooen. 05%. — Metaliki 
3-proe. — Losy r. 1834 336%.— dtto z roku 1839 1427/,,.  
Losy z r. 1864 4-proo. 109%,, — Akeye Bankowe 1004 — 

K urs k r a k o w s k i  z d. 5 sierpnia—  Hubie srebrne na 
monet; polską dąd. 100%, płaoij 100. — Banknoty auetry- 
aokie: za 100 złr. mk. dąd. ifp. 420, pfaoą 417. — Praski 
kurant: za 160 złr. mk. dąd. talarów 98'/,, pfaoą 97'/,. — 
Cwanoygiery dąd. 106, pł. 105%. — Iraperyafy ros. żąd.
złr. 8 kr. 16, pł. złr. 8 kr. 10. — Napoleon d’ory 20-frank.
dąd. złr. 8 kr. 9 , pł. złr. 8 kr. 3 mk. — Da’iaty wains
holend. żąd. złr. 4 kr. 47, pł. złr. 4 kr. 42 mk. — Dukaty 
austr. żąd. złr. 4 kr. 49, pł. złr. 4 kr. 43 mk. — Listy za­
stawne polskie z kuponami biei. i. 97'/,, pł. 96%. — Listy 
sast. galio. z kuponami ią i . 82%,, płaeą 82. — Obiigacye
indm. z kupon. i . 81, pł. 80%. — Nowa pożyczka naro­
dowa a r. 1864 4. 84%, płaeą 84%.

K u rs  lw o w sk i ■ 4. 1 sierp. — Dukat holenderski złr. 
4 kr. 46. — Dukat oes. złr. 4 kr. 48. — Półimperyał ross. 
złr. 8 kr. 18. — Rubel ros. złr. 1 kr. 36. — Talar praski
złr. 1 kr. 31%.— Polski kurant 1 pięciozłotówka złr. 1 kr.
12. — Galicyjskie listy zastawne za 100 złr. bez kuponów 
złr. 81 kr. 30. — Galicyjskie obiigacye indemn. bez kupon, 
złr. 79 kr. 45. — 6'/, Podyozka narodowa bez kuponów złr. 
84 kr. —.

przed c. k. sądem krajowym w Preszburgu postępowanie 
,rawie wadnój tak przedmiotem i charakte­

rem swoim jako i rozległością. Wiadomość o niej poda­
jemy wedle sprawozdania Oester. Zetlung. Śledztwo te­
go procesu karnego trwało 27 miesięcy i prowadzone 
było przez sądy w Budzie, Nitrze, Gran i Preszburgu, 
przesłuchano 109 8 świadków, akta tej sprawy przeniosły 
3000  numerów. Oskarżonych było początkowo 2 8 . Szło  
pierwotnie o podwójny proces: polityczny t. j. zdrady 
stanu i pospolity karny z powodu rozbojów. Pierwszy u- 
padł sam z siebie skutkiem amnestyi przez N . Pana u- 
dzielonśj, pozostała więc do osądzenia druga część pro­
cesu odnosząca się do jednego rozboju i kilku zamachów. 
Jeden rozbój prócz tego nie był sądzony, gdyd główny 
sprawca umarł w więzieniu, a spólnik główny uszedł za 
granicę i mewmdomo co z nim się stuło. Liczba oskar­
żony c zmalała do 16. Oskarżenie polegało na następu- 
jąoyc czynach: Po stłumieniu powstania węgierskiego,
zawiązały się tu i owdzie bandy na własną rękę działa­
jące początkowo w mniemaniu, id wybuch da się na no- 

rozniecić, ale które następnie zeszły do kategoryi 
band rozbójniczyoh, jak skoro się wyłączyli ludzie li tyl- 

0 polityczne cele na oku mający, a którzy poznali,, de 
osin rzecz skończyła się. Jedną z takich band dowo zi 
adwokat niegdy Emerych H ., który dawniój w Siedmio^ 
grodzie partyzantkę prowadził, a po wojnie zni e* 
śladu i dopiero w roku 1850 pojawił się w Peszcie, nu- 
jąc plany nowych powstań. Wybuch przez niego przygo­
towany na dzień 15go maja 1851 pod Panczową mepo- 
wiódł się, i H. znów się ukrył, ad dopiero w r. 
pobyt jego dat się we znaki w Baczoe a P° em w Omi- 
tacie Nitrzańskim. Ukrywał on się P° r nemi 
skami i za róinemi jeździł paszportami, rzez rok blisko 
cały, Emeryk H- dył z wielu obywatelami i księżmi bądd 
jako właścioiel dóbr, bądd jako adwokat i stał się ogni­
skiem pewnego kółka. W lutym 1866 przedsiębrał on 
napad im poeztę a Nitry do Preszburga jadącą. Emeryk

H. dowiedział się, de w dniu tym poczta powiezie 5 4,65 0 
złr. kasowych pieniędzy, z czego miano zostawić sobie 
połowę, a połowę przesłać do Londynu. H. z trzema 
spólnikami napadł wóz pocztowy, lecz przypadek zrzą­
d z ił, de powyższa summa nie mogła być tego dnia wy- 
ezpedyowaną, a pocztylion wiózł ze sobą tylko prywatne 
przesyłki niedocbodzące 2 000 złr. Napadnięto go, związano, 
zakneblowano i oddalono się zabrawszy mu pieniądze. 
Postylion z wolna zdołał się wydobyć z więzów i wsiadł­
szy na wóz odjechał. Na zeznanie jego iandarmerya tćj 
samćj nocy udała się na miejsce, gdzie znaleziono jeszcze 
ślady napadu. Lubo na Emeryka H. padło podejrzenie, 
jednak gospodarz jego zaprzysiągł wraz z swoją słuiącą, 
id H. był tćj nocy w domu. Em eryk H. ad do stycznia 
1856 podróżował po kraju pod róinemi paszportami i 
urządził formalną bandę dla rozbijania poczt. Zamachy 
te niepowiodły się, bądź przypadkow o, bądź dla tego, 
de wielu spiskowych będąc tylko fanatykami politycznymi, 
usunęli się zupełnie od udziału, widząc do cze;o ich 
chcą użyć. Emeryk H. widząc plany swoje bezowocne 
chciał się wynieść za granicę, lecz w styczniu 185 6 r. 
schwytany został. Znaleziono przy nim broń, amunicyę, 
dwa paszporta i t. d. Jeden ze spólników jego  zło iy ł 
zeznanie jak najrozciąglejsze. Emeryk H. umarł w parę 
miesięcy potem w więzieniu; reszta obwinionych skazaną 
została na ciężkie więzienie od lat 10 do miesięcy 9. 
Trzech oskarżonych uznano niewinnymi rozboju. Polity­
czne przestępstwa obwinionych wyłączone były z docho­
dzenia.

Przegląd polityczny.
Depesze tełearafieza*.

P a r y ż  4  sierpnia. Monitor donosi: Zakaz pę­
dzenia wódki ze zboża zniesiony został. Bank o - 
gfnsza, iż daje pożyczki na obiigacye. — Eugie- 
niusz Sue umarł wczoraj w Annecy (w Sabaudyi).

L o n d y n  3 sierpnia. Na posiedzeniu Iiby  niższćj 
dziś w nocy, rząd wniósł projekt umundurowania 
milicyi tak jak w ciasie wojny z Rosyą i i e 
zamyśla z a c isn ą ć  10,000  ludzi dla wzmocnienia 
pułków indyjskich. W niosek lorda Russella w zglę­
dem wyznaczenia komisyi z powodu b lu o żydach, 
uchwalony został.

Corespondance Gćnćrale utrzym uje, że w Wie­
dniu rozeszła się wiadomość, j«koby p. Thciuvenel 
w ysłał był ze Stambułu rozkaz do konsula francu­
skiego w Jassach, aby tenże zerw ał stosunki swoje 
z kajmakamem Vogoridesem.

Presie podaje depeszę z Paryża z dnia 4 b. ra. 
z doniesieniem, i e  w skutku zmiany gabinetu ture­
ckiego, wybory do dywanu wołoskiego będą unie­
ważnione. Pogłoska krąży, źe depesze poiła (fran­
cuskiego?) obiecują koncesye (dla Francyi?).

Wyciągi z raportu sir Karola Napier, któreśmy 
podali w dzisiejszym dzienniku, niezaspokoiły oczy­
wiście ciekawości parlamentu angielskiego. Sir J .h n  
Pakington na posiedzeniu z dnia 3 Igo  lipca oświad­
czył lordowi Palm erstonowi, że Izba nie żądała by- 
n8jmniój udzielenia sobie te^go raportu, lecz innego 
raportu tegoż Napieia z r. 185Q. Minister odpowie- 
dział, że niezna tego dokum entu , lecz każe go po­
szukać i złoży Izbie, jeżli być może.

Depesza telegraficzna Gazety królewieckij Har- 
tunga donosi z Petersburga pod dniem 3 lg" lipca: 
Główne siły  Szamila pobite zostały pod Izsłatawią. 
Szamil stracił 400 ludzi w zabitych; ze strony ro -  
syjskiój poległo  8  ludzi, a 47 było ranionych. Głó­
wna kwatera pułku dagestańskiego posunęła się na­
przód.

lana depesza donosi: Kapitan porucznik Licharew 
dowodzący stacyą floty li w Asterabadzie (stolica pro- 
wincyi perskiój na południowój stronie morza Kas­
pijskiego nad rzeką GorgenenO, wylądował 12go 
maja i zburzył auł turkomeń»ki fum acz, żyjący roz­
bojami. Przy tój aposobności odzysk*li wolni ść je ­
den kuryer rosyjski i jeden jeniec perski.

W  Portugalii podał się do dymisyi prezes mini­
strów p. Louló, lecz król jój nie przyjął, ale mimo 
tego zaweawał hr. Lavradio z Cintra, by mu pole­
cić złożenie nowego gabinetu.
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P m y j e e h a l i  o d  4 d o  5 sierpnia.
HOTEL POLLERA. Dietrich Filip knpiec * Ołomuńca 

Szymanowski W ład y sław  z W iednia. W ellroff B. z W ro­
cław ia. Kinneut Leopold z Czech. Horowitz Dawid z M arien- 
badu. W intermantel Rudolf, Urbainzyk Paweł z Prus. Fali­
szewski Leon z Poznania. Szelawski W ładysław  z Polski. 
Fogy Karol z Oświęoima Szeleszey W ładysław , Karoly Bi, 
Tomory Anastazy z Grafenberga.

Wyjechali: Hrabia Wielopolski Józef do Szczawnicy. Ł ę- 
towski Floryan, Olszewski Teobald do Polski. Gramatyka 
Franciszek do Jaw orzna. Bogdanowicz Kajetan do Lwowa. 
Hr. Fredro H enryk do Drezna. Bronikowski Karol do Prze­
myśla. Rukotnicz Abraham do Koźla. Hr. Karnioki Teodor do 
W iednia. Sladek Alo<za do Niska. Blau M aurycy kupiec do 
B iały. Kinneut Leopold do Lwowa. W interm antel Rudolf, Ur- 
bainzyk P aw eł do Prus. Szeleszey W ład y sław , Karoly B., 
Tom ory Anastazy do^Wegied.

HOTEL DREZDEŃSKI. Maryn Śpiewaczek z Berna. Ka­
ro l W angoin fabrykant z W iednia. W inoenty Dunikowski ob. 
z Okncima.

HOTEL SASKI Marya Teofila Goldhirsoh baletniczka z ma­
tką  z W arszawy. Ewa Jordanow aw ł. 4, Stanisław  Sroczyń­
ski ob. z Tarnowa. August Sejdel z żoną z Gliwic. Konrad 
Różański z żona i synem z Polski. Matylda Dzwonkow.ka 
z Petersburga. Antoni Niedzielski urzędnik kons. warszawek. 
Aleksander Dzwonkowski z Drezna. Juliusz Gumowski kup. 
z W arszawy. Gustaw Dębski ob. z Galicy i. Piotr de Petrino 
dz. dóbr z familią z Besarabii.

K O L E J  Ż E L A Z N A  
o o d s le n n le .

Pociągi osobowe odchodzą z Krakowa: 
i , .  ) ® godzinie 12tój min. 15 pe południu.
Do Dębicy . . j o godzinie Stój min. 5 wieczorem.

Do W ieU ezki. { •  mi»- «  •  ™ a-
' o godzinie 9tój min. 30 wioozorem.
{ o godzinie 6tój min. 10 z rana.

o godzinie 3ój min. 25 po południu.

o godzinie Bdj min. 30 i  rana.

Przychodzą do Krakowa:
, . |  o gadzinie 5UJ min. 20 z rana.

I  Wieliczki

Do Wiednia .

Do W rocławia I  
I Warszawy j

Dębicy
o godzinie 2dj min. 35 po południa.

I  W iednia.

f e godzinie lOtdj min. 48 z rana.
1 o godzinie 8Uj min. 46 wieozorem.

'  Io godzinie l ltą j  min. 26 przed południom, 
o godninie 94J min. 16 wieczorem.

o godzinie 24j min. 65 po połndnln.

Pociągi osobowe z Dembtcy do Krakowa:
{ o godzinie lltd j  min. 16 przed południem, 

o godzinie 2AJ po północy.

Z  Krakowa do Dembtcy: 
o  godzinie 3dj min. 37 po południu, 

o godzinie 12tój min. 26 w uooy.

■ W rocławia 
i W arszawy

przychodni. . j

W ROTNOW SKI Antoni. O przedawnieniu podług kodeksu 
cywilnego w Królestwie Polskim obowiązującego, 
trak ta t V Marcade adwokata przy sądzie kasa­
cyjnym w Paryżu, obejmujący krytyczny roz­
biór autorów i jnrysprudencyi czyli teoretyczny 
i praktyczny w ykład ty tu łu  XX księgi III. 8° 
W arszawa 1857.

ZIELINSKI Gustaw. Kirgiz powieść 16° W arszaw a 1857.
Do tejże księgarni nadeszły t a k ż e  P r z e w o d n ik i  p o d ró ż n e  

w różnych językach tudzież ka rty  n a j n o w s z e  kolei żelaznych.

tka lub m iotełka do sukien, gzezoteozka do zębów, lusterko. 
Toaletek na klucz zamykanych nie przyjmuje się.

U W . W szystk ie przedmioty do wyprawy należące mają 
być naznaczone cyfrą ucznia, jakoteż liczbą, którą w zak ła­
dzie otrzym a i mogą być w samym zakładzie obstnlowane.

Pragnący umieścić swe dzieci w tym zakładzie, raczą się 
zgłosić listam i frankowanemi ,,do Dyrekcyi zakładu nauko­
wego Tow arzystw a Jezusowego w Tarnopolu."

Adres do uczniów: „P. N. N., uczeń zak ładu  naukowego
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I n s e r a t y .
D o księgarni

l i m i  esirauk
co

w  Krakowie
nadeszły i są do nabycia następujące nowe dzieła:

AUTORKA w Imie Boże (G. zGuntherów Puzyna] Małe a, 
prawdziwe opowiadania 12° Wilno 1857.

_ w Imie Boże itd. pisma prozą i wierszem 2 t. 8° 
Wilno 1866/7.

BIBLIOTEKA Podróży i malowniczno-kistorycznych opisów 
różnyoh krajów wydawana przez Adama Zawa­
dzkiego serya I. Nowe Światy przez p. Nyboyet 
12° Wilno 1857.

CHODŹKO Ignacy, Dwie Konwersacyo z przeszłości 12° 
Wilno 1857.

DZIERZKOWSKI Józef. Próżniak powieść 8° Lwów 1857.
FELIŃSKIEJ Ewy. Pamiętniki z życia 3 t  8° Wilno.
GŁOS DUSZY— Zbiór Nabożeństwa katolickiego 12° Wilno 

1857.
GROZA Aleksander. Trzy Palmy [powieść ze Wsohodu) 16° 

Wilno 1857. O ' ‘
GRYBOJEDOW A. Biada temu kto ma rozum, komedya w 4 

aktaoh wierszem napisana, tłum aczył polskim 
wierszem Józef Lewart Lewiński 8° W arsza 
wa 1857.

HORAIN Julian. Chwile Stracone [Zamiast przedmowy], W i-  
I. a n- l  ^ aUr*yny, Wróżby obrazek Litewski, 
Foryś-Djabeł powieść, Fizyologia, przysłów i Amen 
gawęda proza 12» Wilno 1857.

JANOWICZ Andrzćj. Jedynak powieść 12° Kijów.
JEZIERSKI Michał. Powieść, a Złota Tabakierka powieść 

obyczajowa, Ekonomowa powiastka 12° Kijów 
1867.

LENARTOW ICZ Teofil. Najświętsza Mary* p anna Studzien- 
n ie c k a  16° W arszaw a 1857.

KACZKOWSKI Zygmunt. Bajronista powieść współozesna 3 
tomy 12° W ilno 1857.

KRASZEWSKI J. I. Pamiętniki Jana Duklaua Ochookiego 
z pozostałych po mm rękopismów przepisane i 
wydane 4 t. 12“ Wilno II .

KUCZ Karol. Jasno Góra C z ę s t o o h o w s k a  Gawenda 16° War­
szawa 1867. . ,.

NATANSON Jakób. Krótki rys chemii orgamcznćj ze szcze­
gólnym względem na rolniotwo, teehnologią i 
medycynie, 8°° Warszawa 1857.

MALCZEWSKI Antoni. Marya powieść Ukraińska 12° W ar­
szawa 1857. , D.

» » Pisma tom I. Marya tom Hgt F's,“ a
pomniejsze z życiorysem autora i o . 
jaśnieniami historycznemi do Mary* 
przez K. W ł. Wójcickiego 12° W ar­
szawa 1857.

MACHCZYNSKI Ed. Stefan Han Akmet powieść K aukazka-  
Janczar 14° Warszawo 1857.

MIŁKOWSKI Julian. J^atka i Maoocha obrazek 12° W ar­
szawa 1857.

POL Wincenty. Poezye f  Ł C‘«m I. Pamiętniki B. Winni­
ckiego. tom II Mohort. tom Ul Drobne Poezye,
tom IV W it Stwosz. 8° Wiedeń 1857.

RZEWUSKI Henryk hr. Pamiętniki Bartłomeja Michałow­
skiego od roku 1786—1815 ogłoszone. 8° W ar­
szawa 1857 tomów B.

SYROKOMLA W ładysław. Noo'eg Hetmański, gawęda na tle 
historyoznóm 8 “ Wilno 1857.

WERDKREWSKI E. Niewola u Szamila ™dzm kslęoia Or- 
beliani i Czawcżawadzo 1854—1855 3 tomy 8° 
Kijów 1857. . . . .

WIENIARSKI Antoni. W arszawiacy i Hreczkosieje komedya 
w trzeoh aktach ze śpiewkami. Warszawa 
1857.

WYKŁAD Prawa o Małżeństwie katolików W państwie au- 
stryackfem, patentem oes. z dnia 8go paździer­
nika 1856 ogłoszonego. 8° Kraków 1857.

ZAKŁAD NAUKOW Y
p o d  z a r z ą d e m  T o w a r z y s t w a  J e z u s o w e g o  

w  Tarnopolu.
Na mocy wysokiego zezwolenia o. k. Ministeryum, otwo­

rzy ło  Towarzystwo Jezusowe w Tarnopolu zakład naukowy 
dla m łodzieży wyższych stanów, usiłu jąc  przez religijne w y­
chowanie i naukowe wykształcenie uczynió na przyszłość 
użyteczny dla familii, kościoła i kraju.

Urządzenie Zakłada.
W  przeciągu ośmiu lat, odpowiadających tyluż klasom niż­

szego i wyższego gimnazyum, będzie się udzielać próoz przed­
miotów szkolnych język polski, niemiecki i francuski dla 
w szystk ich ; język zaś w łosk i i angielski dla tych tylko u - 
czniów, k tórzy w języku francuzkim już dokładny postęp 
zrobili.

Naukę sztuk pięknyoh, jakoto: muzyki, rysunków, kalig ra­
fii, również sztuk gim nastycznych: feohtunków, tańców itp., 
mogą także pobierać uczniowie według życzenia rodziców.

Prace naukowe tak  są  innemi zatrudnieniami jakoteż przy- 
zwoitą zabawą i potrzebnym odpoczynkiem przeplatane; żeby 
przy rozwijaniu się umysłowem siły  też o iała stosowny 
wzrost b ra ły .

W  przypadku zasłabnienia którego zucznfów daje się nie­
zw łoczną wiadomość osobom przynależytym, i póty utrzym u­
je  się korespondeneya, póki znaczne polepszenie nic nastąpi.

Ażeby uczniowie nabyli łatwości wysłowienia się w ję -  
zykaoh potocznych, są pewne czasy do mówienia niemi w y­
znaczone.

Młodzież oddana do zakładu nie może doń wnosić żadnych 
książek prócz ściśle naukowo pomocniczych, i to za okaza- 
niem ich przełożonemu. Wszelkim zresztą wymaganiom umy­
słow ego kształcenia i rozrywki odpowie miejscowy dobrany 
księgozbiór.

Jedynie tylko rodzice lub opiekunowie mogą brać uozniów 
na miasto, obowiązując się odprowadzić ieh osobiście w cza­
sie oznaczonym.

. HI* mieszkających w miejscu, lub w blizkośoi, ogranicza 
się  taki wyohód na pierwszy czwartek każdego miesiąoa, i 
uulęży od pilności i dobrego zachowania się młodzieży.

Dla rodziców lub opiekunów z daleka przyjeżdżających 
może być uczyniony wyjątek odpowiedny okolicznościom.

W  zakładzie mogą także wychowsńcy przyjmować krótkie 
odwiedziny o lOej, o 12ej i 4ej godzinie dnia każdego; lecz 
t a  wyraźoćm pozwoleniem przełożonego.

W  czasie słabości wolno rodzicom i bliższym krewnym od­
wiedzać chorych winflrmaryi.

Uczniowie mogą tylko za pośrednictwem swego przełożo­
nego pisywać lub przyjmować listy, lub inne jakiebądź prze- 
śy łk i:  i temuż przełożonemu mają zawsze wiernie okazać, 
Ookolwiekby od kogo otrzymali.

DJa przyzwyczajenia wychowańców do porządnego i przy­
zwoitego używania swój własności, jakoteż innych powierzo­
nych sobie rzeozy, życzeniem je s t  zakładu, ażeby każdy 
Z nich m ia ł sobie wyznaczony m ały  dochód, który  w ręce 
p r z e ł o ż o n e g o  się sk łada Uczniom w o ln o  będzie używać tych 
pieniędzy przez karteczki, w yrażając na nich to, czego dla 
swćj przyjemności lub rozryw ki potrzebują: jednakowoż ty l- 

, ko wtenczas, kiedy pilność i dobre zachowanie się daje im 
j prawo do kasy  rekracyjnćj.

Z tego dochodu opłacają też uczniowie szkody z nm ysłu 
lub z winnćj nieuwagi uczynione w sukniach, książkach lub 
domowych sprzętach: z niego wspierają ubogich lub udzielają 
na  inne pobożne cele.

Dochód ten nie ma przechodzić 4 z łr . m. k. na m iesiąc; a 
1 lub 2 z łr . m. k. już  wystarcza.

Gdyby który  z wychowańców nie chciał się zastosowywać 
do ważniejszych przepisów domowych, a upomnienia i odpo­
wiednie środki nie przynosiły pożądanego sku tku ; oddanoby 
go nawet w  ciągu kursu rodzicom lub opiekunom, zachowu­
jąc  jednak przy tem wszelkie należyte względy.

Ażeby uczniom w czasie roku szkolnego przez wyjeżdżanie 
do domu nie robić przerw y w naukach; po pracy zaś dać im 
dostateczny, a  częstokroć dla zdrowia potrzebny czas wypo­
czynku: wyznaczone są  całe dwa miesiące na wakaoye, któ­
re  młodzież u rodziców lab opiekunów przepędza.

Kurs szkolny poczyna się Igo  w rześnia i trw a do Igo  li-  
poa.

W arunki przyjęcia.
Rok 9ty skończony, a 13ty nie przekroozouy: co ma 
być m etryką udowodnione.

Dostateczne usposobienie ucznia, ażeby przynajmnićj 
pierw szą klasę łac ińską  m ógł zacząć z korzyścią.— 
Przełożeni zakładu zatrzym ują sobie prawo przekona­
nia się o tem przez w łasnych nauczycieli.

Nadto życzy sobie zak ład  mieć rękojmie dobrego ucz­
niów zachowania się i fizyoznego ich zdrowia, jakoteż 

szkolne klas ukończonych i szozepionćj

Tow arzystw a Jezusowego w Tarnopolu." [791-1 -3 ]

[790] Znany (2-12)

w  Poznaniu
p rz y  p lacu  W ILH ELM O W SK IM , polecam szanownćj 
Publicznośoi łaskaw ym  względom.

^ ^ C t e t t o w ó f u

w Poznaniu właściciel Hotelu*

Aloizy Schwarz
w Krakowie

prjsy ulicy Grodzkińj pod Liczbą 225 i 226.

Maj^c sobie poruczony w komisie sk ład  skór rozm aitego gatunku
używanych do wyrobów szewskich, introligatorskich, kapeluszniczych, sio - 

dlarskich, rymarskich itp. sprzedaje takowe w edług stałego cenowskazu fa­

brycznego, hurtem lub częściowo. (765-3-6)

1.

3.

świadectwa 
ospy.

Opłata roczna od jednego wychowańca wynosi 400 z łr. 
m. k. i ma być półrocznie z góry, to jes t Igo w rze­
śnia i Igo  lutego uiszczana. Nauka wszystkioh przed­
miotów szkolnyoh. jako też języ k a  franenzkiego, ry ­
sunków i kaligrafii, również utrzym anie lekarza domo­
wego, usługi i wszystkich sprzętów domowych, 
"warte są w rooznćj pensyi.
Inne potrzeby, jako to : książki i w szystkie przybory 
naukowe, lekarstw a, suknie, bielizna, pranie itp., ró ­
wnież nauka języka w łoskiego, angielskiego, muzyki 
i sztuk gimnastycznych, osobno się opłacają. Dla tego 
składa się naprzód dla każdego ucznia 60 z łr .  m. k. 
na drobniejsze wydatki, a drugie 60 z łr . m. k. na le- 

m°zyki, 20 zaś z łr .  na naukę języków lub sztuk 
? iodn*8ty®zny ch, jeżeli kto ma ją  pobierać. Z tych pie- 
a  Doin.t i y będzie co pół roku dokładny rachunek, 

ająca kwota z końcem roku zwrócona.
W yprawa.

p O b ie d V 'n i 'ep ^ tr^ n l” ^  y***M w  rodzicom i oraz za-
L  suknie jednostajne dfa w s z y s tk l  f j T ? ’ P7 ep,8ane

-  nracowniach od , .7 ?  h,ch’ .k tir8  dla tychżo

Przy ulicy Grodzkiej

w domu Wg o Jerzego Goebla pod znakiem

/ .o s t a łotwartym

w iedeńsk ich , najlep szych  i z  ustaloną ju ż  opinią fabrykantów .
Gdy zaś rzecz taka jak  Fortepian kupowany raz na jakiś już przeciąg czasu, winien być dobrym nie tylko co do tonu, 

ale i pewnym oo do swój budowy, aby po kilku latach a nawet i wcześniej czasem nie u legł ozcściowemu lub całkowite­
mu zrujnowaniu, przeto Administracya Z akłada otwierając tenże, s ta ra ła  się wejść w stosunki z takiemi fabrykantami, któ­
rych instram enta powszechnie są znane za jedne z najlepszych i najpewnieszych i dla tego jest w stanie kupującemu 
udzielić kilkoletnie piśmienne zapewnienie, że w razie okazania się jakiejś wcześnej rujnaoyi będąoój wynikiem złego wy­
robu, fortepian nazad zwróconym i przez Administracyą przyjętym będzie. Kupujący i te ma jeszcze korzyść zanewniona 
że w jakiejkolwiek okoliczności zmuszającój właściciela do pozbycia instrumentu, tenże po odtrąoeniu bardzo m ał nrm- 
centu przyjętym  napowrót zostanie. W .zelkie fortepianu stare w zamian się przyjmują. m ałego pro-

W ypożyczać fortepianu miesięcznie także można, w dwojaki sposób, to jes t, albo przez wzieeie Instrumentu do domu lub 
przybywszy w oznaczonej godzinie grywać na miejscu. 0

Przedstawiając niniejsze ogłoszenie szanownej Publiczności i W ysokiej Szlachcie mam przekonanie,
ze przy rękojmi jak ą  z mej strony otrzymają, zechcą położyć w przedsiębiorcy łaskaw e i pełno zaufanie, a z którego się 
wywiązać całkowicie będzie usilnem staraniem Administracyi. (7 8 0 -3 -6 )
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J
W  drukarni (2-10)

C Z E C H A  w  Krakowie

m r n m i
na rok

w ydan ie  Jó ze fa  CZECHA
zawierający w sobie następujące przedmioty:

t .  Ilistorya Kalendarza.
2. Kalendarz polski, ruski i żydowski.
3. Nabożeństwa w kościołach krakowskich.
4. Zaćmienia słońca i księżyca, oraz lunacye.
5. Tablica wsohodu i zacłiodu słońca ;na południk krako­

wski wyrachowane.
R o z m a it o ś c i .

I. Przysłow ia tyczące się świąt.
II. Święcone. ,

III. Kopernik p. Jana Śniadeckiego.
IV. Imieniny Niemcewicza.
V. Aniół pocieszyciel. Obrazek z prawdziwego zdarzenia.

p. A. W ieniawskiego.
VI. M gła. Obłoki. Deszcz. Grzmoty i błyskawice. Św iatła 

nadpowietrzne, gwiazdy i kamienie z nieba spadające 
(popularnym sposobem opisane).

VII. Myśli, zdania, maksymy zawarte ww yrazaoh l e n i e j ,  
l e p s z y ,  l e p s z a ?  l e p s z e .

VIII. Dziesięcioro przypomnień dla rolnika chcącego pełnić 
należycie swoje podwojne rolnika, człowieka przezna- 
czenie przez p* Jastrzębowskiego.

IX. Gimnastyka. , . . . .
X. 0  zapobieganiu chorobom w ogólności z notat Dra M al-

XI. Zatrudnienia ogrodnicze i gospodarskie porządkiem mie­
sięcy ułożone- . . . , _

XII. Ostatnia rocznica imienin, Cesarza Napoleona I 
spio Śtćj Heleny.

na wy-

T l i E N Z A
z Wiednia 1 Berlina*

Ostatnie
sierpnia.

przedstawienie niezawodnie w niedzielę dnia 9go

W e c zw a rtek  6 sierpnia 1857
Igrzyska chińskie, czyli uroczystość w Pekinie, wielka sos­

na akrobatyczna wykonana przez członków tow arzystw a.— 
La Iiante ćcolc de longue guide avec les chcvaux M ao-Do- 
nald ćtalon trakene et la jument arabe Arabeska montó par 
E . Renz. Jeu de barre, grande scene dquestre par les Da­
mes : Mad. Renz, Mile Adeline et Mad. Tourniaire.

Poozatek o godz. 7. Koniec o godz. 9.
Jutro wielkie przedstawienie.

E. B en z dyrektor.

B i e l i z n a :  Koszul dziennych 12 nocnych (kto używa) 6- 
ratek par 9; pończćch letnich par 12, ciepłych p»r  « - ? , » .  , 
ników flanelowyoh (kto potrzebuje) 2 ; ręczników, serwet 6 i 
chustek do nosa 18. .

P o ś c i e l :  Poduszka 1, kołdra zimowa 1, letnia 1, mate_ 
rao (kto doń przyw ykły) 5 /2 długi 2 / ,  szeroki I , przeście­
radeł 6, poszewek 6.

O b u w i e :  Butów lub ciżemek par 3, juchtowych para 1, 
r $kawiozek lekkich par 2, zimowych para 1.

I hne  s p r z ę t y :  Łyżka srebrna stołowa i łyżeczka do ka- 
w y; nóż j widelec; grzebienie i szczotka do włosów; szczo-

rza  p o ls k o - r u s k o - ż y d o w s k i e g o
bożeristw, zaćmień, tablic wschodu, tabel stę- 
płowych i j a r m a r k ó w  koaztojc złp. l  e r  6 (

zachodnićj.
cty li kr.   24.

., z łr . 4 . 
Kalenda- 
lCyi. Na-

ozyli kr. 18.

Od E xp ed ycyi.
Na dniu 5 b. m. i r . wysłano Dodatek Miesięczny z lipca 

na następujące stacye pocztowe:
Kulikowa, Komarna, Kęt, Klosterburga, Krzeszowice Ka­

mionki Strumiłowej, Krosna. Krościenka, Karlsbadu, Kopy- 
czyniec Krzywieo, Kai w ary  i, K o łom yi— Łańcuta, Ł ąc k a .— 
L eżajska, Lwowa.— jWyśienic, Maryampola, Mielca, M ikuli- 
niec, Mościsk. -  Niśniowa, Nadworny, Nowy Targ, Niska, 
Nowego S ą c z a  —  Oltyni, Obcrtyna, Olszanicy, Oświecima.— 
Preszburga, Pragi, Podhajeo, Podhorzeo, Pilzna, Przew orska, 
Przemyśla. - -  Kyma»owa, Radzieobowa, Rozdołu,
Radomyśla, Rohatyna, Radymna, Rawy ruskiej, Rudek, Rze­
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